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PAŁUKI
Żnin

ZE FAM 
WYKUPIONY 
PRZEZ BELGA?
Żefam - Żnińska Fabryka Maszyn i Urządzeń 

przechodzi obecnie okres, w którym jej sytuacja 
finansowa jest trudna i skomplikowana.

Powodem kłopotów są znane wszystkim prze­
miany polityczne. Spowodowały one utratę ryn­
ków zbytu w krajach byłego Związku Radzieckie­
go - dotychczasowego naszego głównego klienta. 
Do pogłębienia recesji przyczynił się także kredyt 
z Banku Gdańskiego, który w tym trudnym okre­
sie (rok 1991) przyszło zakładowi spłacać. Zabój­
cze okazały się horrendalne odsetki.

Nowa sytuacja polityczna spowodowała ko­
nieczność dostosowania się do trudnych warun­
ków i wymogów rynku. Możliwości przekształce­
nia fabryki jest bardzo dużo, natomiast ich reali­
zacja jest utrudniona z uwagi na brak wymaga­
nych środków. Pracowników nie stać na zainwes­
towanie swoich pieniędzy w ewentualną spółkę. 
Dyrektor fabryki Jan Biniecki mówi, że szukanie 
nowych koncepcji doprowadziło do nawiązania 
kontaktów' z firmą belgijską p. Lagneau z Ciney. 
Pan Lagneau nie jest dla fabryki osobą obcą, 
kontakty handlowe z nim trwają od ponad 2 lat. 
Kontrahent belgijski jest wręcz zdecydowany za­
kupić całe przedsiębiorstwo, wnosząc w nie swój 
kapitał dla zmodernizowania i poprawienia wyni­
ków ekonomicznych fabryki. j s 4

Żnin

CO DALEJ Z PIĄTKĄ1

Przed kilku laty rozpoczęto budowę Szkoły 
Podstawowej nr 5 w Żninie. Z braku środków 
finansowych budowy nie dokończono do dziś. W 
szczerym polu stoją tylko mury, a przez oczodoły 
pustych okien przedziera się słońce.

Inwestorem jest kurator, który jak większość 
instytucji państwowych cierpi na brak pieniędzy. 
W chwili obecnej inwestorstwo zastępcze pełni 
Przedsięborstwo Obsługi Inwestycyjnej vi Bydgo­
szczy, także gmina występująca w roli gospodarza 
częściowo finansuje budowę.

Czy jest szansa dokończenia tej drogiej inwes­
tycji? Być może za kilka miesięcy coś się ruszy, 
pojawiła się bowiem nadzieja zdobycia funduszy 
z Niemiec.

Żnin może otrzymać pieniądze na dokończe­
nie budowy Szkoły Podstawowej nr 5 od Fundacji 
Polsko-Niemieckiej. Warunkiem dotacji na ten 
cel jest przedstawienie korzyści dla strony nie­
mieckiej. Jak poinformowano mnie w Urzędzie 
Miasta i Gminy w Żninie, Niemcy niechętnie 
rozmawiają z instytucjami, wolą prowadzić roz­
mowy z konkretną osobą. Osoba ta ma być gwara­
ntem wiarygodności. W związku z tym poprzedni 
Zarząd wpadl na pomysł aby powołać dyrektora w 
budowie.

Miał on kierować całym procesem inwestycyj­
nym, zajmować się organizacją środków na kon­
tynuację budowy, a po wybudowaniu szkoły być 
jej dyrektorem. cd na s. 4

OKRĘGOWA SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA
Żnin, ul. Mickiewicza 41, tel. 21-653 

Dział handlowy - ul. Potockiego 3, tel. 20-041

UWAGA ROLNICY! 
Pałucka Centrala Nasienna 
w Żninie, ul. Składowa 6, 

tel. 20-436, 20-437 
INFORMUJE 

ze prowadzi skup 
rzepaku ozimego 
dla Kujawskich Zakładów 
Przemysłu Tłuszczowego 

w Kruszwicy.
Zapewniamy sprawny 
odbiór rzepaku. Punkt 

czynny od 700-200.
ZAPRASZAMY!

Al NUMER INDEKSU: 322547



ZNALEZIONO CIAŁO ZAGINIONEGOZ POLICYJNEGO
NOTESU
♦ W nocy z 5 na 6 lipea, nieznany sprawca doko­

nał włamania do piwnicy w Lachowie gm. Szubin, 
zabrał: rower-składak, odkurzacz oraz słoiki z za­
prawami na szkodę Jana P. oraz Krystyny W. na 
ogólnąkwotę4mln. zł. (zj)

♦ Z 10 na 11 lipea nieznany sprawca dokonał
kradzieży fiata 125p z niestrzeżonego parkingu w 
Szubinie przy ul. J. Dąbrowskiego. Samochód nale­
żał do Mieczysława G. z Bydgoszczy, a jego straty 
ocenia się na 14 min. zł. (zj)

♦ 12 lipea o godz. 8 , w Łabiszynie na ul.
Bydgoskiej doszło do wypadku drogowego, gdzie 
kierujący samochodem osobowym, nieznanej marki 
o nr. rej. OSJ 3302 uderzył w rowerzystkę Teresę 
Cz. Poszkodowana doznała licznych i bardzo powa­
żnych obrażeń głowy i ciała. Sprawca zbiegł z 
miejsca wypadku. Prowadzone są ustalenia dotyczące 
sprawcy. (an)

♦ W nocy z 13 na 14 lipea dokonano włamania
do budynku B.R. w Kcyni i skradziono drzwi. Straty 
wynoszą około 4,5 min. zl. Sprawcy zostali ustaleni, 
a postępowanie wyjaśniające prowadzi Policja 
kcyńska. (jóm)

♦ W Kcyni 14 lipea około godz. 2100, okradzio­
ny został w swoim mieszkaniu na kwotę 21,5 min. zł 
J. S. Sprawca czynu podczas pościgu został zatrzy­
many przez policję, a prokurator zastosował środek 
zapobiegawczy. 17 min. wróciło do właściciela.

(jóm)
♦ 14 lipea w Retkowie nastąpił zgon Józefa G.

lat 31, mieszkańca tej miejscowości. Trwają czyn­
ności wyjaśniające. (zj)

♦ W nocy z 14 na 15 lipea do hurtowni 
materiałów budowlanych przy ulicy Mickiewicza w 
Żninie włamali się złodzieje i skradli armaturę: 
wodomierze, baterie łazienkowe. Postępowanie w 
tej sprawie prowadzi Komenda Rejonowa Policji w 
Żninie. (wa)

♦ 15 lipea około godz. 195’, w Lachowie, gm.
Szubin miał miejsce śmiertelny wypadek. Kierująca 
samochodem marki lada samara Elżbieta W. z 
Elbląga, na skutek nie zachowania ostrożności na 
zakręcie, wjechała do rowu, a następnie uderzyła w 
drzewo, ponosząc śmierć na miejscu. Całkowitemu 
uszkodzeniu uległ jej samochód. (zj)

♦ 16 lipea w godzinach popołudniowych w
Ostrowcach motocyklista zderzył się z samochodem 
osobowym. Jedna osoba złamała nogę. (wa)

♦ 17 lipea w Miecierzynie pobito 70-letnią miesz­
kankę tej wsi. Sprawca zostal zatrzymany. Okolicznoś­
ci wyjaśniające bada żnińska Policja. (wa )

♦ W niedzielę 17 lipea o godz. 115’, na drodze
pomiędzy miejscowościami Pariin - Parlinek (gm. 
Dąbrowa), samochód osobowy BMW, którym kie­
rował Piotr Górski zamieszkały w Parlinku z nie 
ustalonych jeszcze przyczyn, zjechał na lewy pas 
drogi, następnie na pobocze i uderzył w drzewo. 
Pomimo dość znacznego uszkodzenia pojazdu, kie­
rowca doznał pęknięcia stopy lewej nogi i po udzie­
leniu pomocy został zwolniony do domu, a pasażer 
Adam Mazurkiewicz nie odniósł żadnych obrażeń. 
Dochodzenie prowadzi Komenda Rejonowa Policji 
w Mogilnie. (pd)

16 lipea, w sobotę ok. 170l>, w jeziorze w 
Sobiejuchach, młodzi mieszkańcy Redczyc pod­
czas kąpieli natrafili na zatopiony samochód.

Leżał on na dnie, na głębokości ok. 3 metrów 
i I 5 metrów od brzegu. O zdarzeniu poinformo­
wano najbliższą jednostkę policji. Na miejsce 
zdarzenia przybyła Policja i Straż Pożarna, które 
podjęły próbę wyciągnięcia pojazdu. Jednak do­
piero pomoc ekipy płetwonurków z Bydgoszczy i 
udostępniony przez miejscowego rolnika ciągnik 
pozwoliły na wyciągnięcie fiata 126 p.

Pojazd wydobyto ok. godziny Iм. Wewnątrz

znajdowały się zwłoki. Po sfilmowaniu i sfoto­
grafowaniu całego zdarzenia, zwłoki przewie­
ziono do Zakładu Medycyny Sądowej w Bydgo­
szczy. Tam miała miejsce identyfikacja i sekcja.

Numer rejestracyjny samochodu oraz inne 
szczegóły, potwierdziły wcześniejsze przypusz­
czenia, że mężczyzna znaleziony w sobiejuskim 
jeziorze to Mirosław W., który zaginął 8 paź­
dziernika 1993 r.

Czy było to morderstwo wykaże prowadzone 
śledztwo.

MAREK OLEJNIK

WYPADEK W
PNIEWACH
Katastrofa wydarzyła się w południe w czwar­

tek 14 lipea w Pniewach.
Traktorzysta wywożąc gruz nie opanował 

pojazdu na drodze biegnącej wzdłuż lasu. Traktor z 
przyczepą wywrócił się i zatrzymał na rosnących na 
skarpie drzewach. Gdyby nie one pojazd wpadłby 
do jeziora. Traktorzysta cudem wyszedł z tego 
wypadku bez obrażeń. Gruz wysypał się na skarpę, 
a z ciągnika wyciekła część paliwa i oleju.

MARIAN KAWKA

j KOMUNIKAT [
I POLICJI i

Komisariat Policji w Łabiszynie apeluje |
■ do osób, które widziały 12 lipea bądź dnia ■ 
! następnego czerwony samochód bez przedniej
I szyby i klosza kierunkowskazu.

Uprasza się wszystkich, którzy mogą wska- |
■ zać miejsce pobytu sprawców wypadku lub ■ 
J samochód o nr. rej. OSJ 3302 o zgłoszenie ! 
I faktu do najbliższej jednostki policji na terenie i
I kraju. I
L —— — —J

♦ Także w niedzielę 17 lipea o godz. 1525 na
drodze ze Szczepanowa do Annowa (gm. Dąbro­
wa), samochód osobowy polonez caro, którym kie­
rował Borys Andruszko z Bydgoszczy, również z 
nie ustalonych przyczyn zjechał na prawe pobocze i 
uderzył w drzewo. Kierowca, doznał wstrząśnienia 
mózgu oraz licznych obrażeń ciałam i przebywa w 
szpitalu w Mogilnie. Pasażer Ryszard Skrzyniarz 
wtszedl bez większych obrażeń. Dochodzenie pro­
wadzi Komenda Rejonowa Policji w Mogilnie. W 
obu przypadkach kierowcy najprawdopodobniej byli 
trzeźwi. Oby tak było. (pd)

♦ Policjanci żnińscy apelują o bezpieczną i
rozważną jazdę podczas korzystania z dróg, kąpie­
lisk i obszarów leśnych, a przede wszystkim o 
opiekę nad dziećmi. Młodzi kierowcy rowerów i 
motorowerów nie zapominajcie zabierać odpo­
wiednich dokumentów. (wa) 

GANG 
SAMOCHODOWY
W tym tygodniu trafił do Sądu Wojewódzkiego 

w Bydgoszczy akt oskarżenia przeciwko 24 oso­
bom podejrzanym o handel kradzionymi samocho­
dami. Wśród oskarżonych znaleźli się m. in. 22- 
letni bezrobotny rolnik żniński Arkadiusz B. 
Prawdopodobnie jest on szefem całej siatki, tylko 
on kontaktował się z warszawskim półświatkiem. 
Wśród oskarżonych są także: 34-letni Tadeusz O. 
oraz 29-letni Radosław B. Obaj ze Żnina. Wśród 
tej świty znalazł się też 28-letni nauczyciel z 
Rogowa Leszek S.

Wymienieni, do których dołączył 29-letni Ro­
bert W. z Inowrocławia zostali aresztowani 7 
listopada 1992 roku, później zwolniono ich z aresz­
tu za poręczeniem majątkowym. Część skradzio­
nych aut rejestrowana była w Urzędzie Miasta i 
Gminy w Janowcu Wielkopolskim. Kres podejrza­
nej działalności położyła szubińska Policja jesienią 
1992 roku.

MARIA WARDA

GORĄCE WIEŚCI
♦ 11 lipea w Gałęzewku paliła się szopa

drewniana, w której znajdowały się narzędzia i 
drobny sprzęt. Przypuszczalną przyczyną pożaru 
była nieszczelność przewodu kominowego. Straty 
wynoszą około 5 min. zL (wa)

♦ 13 lipea na terenie hali montażowej Przed­
siębiorstwa Przemyślu Drzewnego w Szubinie przy 
ul. Sportowej miał miejsce pożar, w wyniku które­
go spaleniu uległo mienie o wartości 100 min. zł. 
na szkodę Jerzego Cz. zBydgoszczy. (zj)

♦ 14 lipea w Pszczółczynie, a 15 lipcawKomeli-
niegm Szubin na skutek wyładowań atmosferycznych 
zapaliło sie poszycie leśne. Płonie las. (zj)

♦ Nie straszny strażakom ogień i woda, a 
pszczoły to już inna sprawa. Właśnie 13 lipea we 
Włoszano wie przyszło strażakom z Jednostki Rato­
wniczo-Gaśniczej w Żninie stawić im czoła. Spale­
niu uległo 20 uli oraz 20 rodzin pszczelich. Roz­
wścieczone owady zaatakowały strażaków, którzy 
gasili pożar. Dopiero właściciel mieszkający w Jano­
wcu potrafił uspokoić owady. Straty oszacowano na 
25 min. ä Przyczyny pożaru bada Policja (wa)
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JUBILEUSZ 50-LECIA POŻYCIA 
MAŁŻEŃSKIEGO

KTO DO SĄDU, 
KTO DO KOLEGIUM

Państwo Rozalia i Michał Jurków w dniu 13 
czerwca 1994 roku obchodzili 50-tą rocznicę poży­
cia małżeńskiego.

Pan Michał Jurków przez całe swoje życie 
pracował w żnińskiej mleczami. Pani Rozalia Jur­
ków zajmowała się gospodarstwem domowym. Ju­
bilaci wychowali troje dzieci i doczekali się 8 
wnucząt Jak sami wspominają było im ciężko żyć. 
Wszelkie kłopoty starali się rozwiązywać sami, są 
zadowoleni z własnych dokonań.

Na uroczystość przybyła delegacja z Proszkowni 
Mleka w Żninie, która złożyła Jubilatom serdeczne 
życzenia dalszych lat życia w zdrowiu i radości, 
wręczając kwiaty i upominek.

PRZYSZLI NA ŚWIAT
4 VII: Natalia Świątkiewicz (Laskowo)
5 VII: Anita Magdalena Chuda (Żnin), Monika 

Szymańska (Ryszewo)
6 VII: Przemysław' Padół (Kołodziejewo)
8 VII: Kamil Kałamejka (Laski Małe)
11 VII: Aneta Kaczmarek (Żnin), Monika Wal­

czewska (Podgórzyn)
12 VII: Kamila Magdalena Gogola (Dziewie- 

rzewo), Dominik Konieczny (Gąsawa), Maciej Sob­
czak (Żnin)

13 VII: Krzysztof Sobko wski (Żnin)
17 VII: Paweł Nowakowski (Brzyskorzystew- 

ko)

Пу) P о В RA LISIĘ .......

17 VII: Marek Sykuła (Zlotniki) i Elżbieta 
Pochylska (Czewujewo)

JZMARLI
Franciszek Andrzejewski, 1. 73 (Gąsawa) 5 VII; 
Jerzy Kowalski, 1. 49 (Jeżewo) 7 VII;
Grażyna Stanisława Krygier, 1. 40 (Cerekwica) 7 
VII;
Józef Kucharski, 1. 71 (Jablowo Pałuckie) 7 VII; 
Krystyna Władysława Nyka, 1. 47 (Żnin) 7 VII;
Antoni Szymczyk, 1. 53 (Żnin) 7 VII;
Stanisława Ludwika Gałgańska, 1. 69 (Wenecja) 8 
VII;
Zofia Ciążyńska, 1. 82 (Szubin) 10 VII;
Stanisław Klawikowski, 1. 74 (Szubin) 10 VII;
Joanna Pasiecka, 1. 90 (Chomiąża Szlachecka) 10 
VII;
Kazimierz Tchorzewski, 1. 66 (Lachowo) 10VII; 
Marek Zieliński, 1. 36 (Cerekwica) 10 VII;
Władysław Wilk, 1. 71 (Dziewierzewo) 13 VII;
Helena Furtak, 1. 77 (Szubin) 14 VII;
Józef Maciej Gołębiowski, 1. 33 (Retkowo) 14 VII;
Bronisława Sobolewska, 1. 74 (Łabiszyn Wieś) 14 
VII;
Helena Kwaśniak, 1. 84 (Samoklęski) 15 VII;
Zofia Myszkowska, 1. 81 (Żnin) 15 VII;
Marta Kokocińska, 1. 89 (Szubin) 15 VII;
Kazimierz Uściński, 1, 69 (Brzyskorzystew) 15 VII; 
Stanisława Wieczorek, 1. 81 (Parlinek) 15 VII;
Mirosław Wielgosz, 1. 33 (Żnin) znaleziono zwłoki
16 VII;
Witold Stanislaw Cyganek, 1. 47 (Bożejewiczki) IX

Franciszka Wanda Świetlik, 1. 88 (Podobowice) IX

podali do druku: 
Eleonora Janczewska, 

Ewa Pawlak, Barbara Hasała, 
Teresa Dytman, Zygmunt Wiśniewski.

Medale Za Długoletnie Pożycie Małżeńskie, a 
także kwiaty i upominek wręczyli Jubilatom bur­
mistrz Żnina i kierownik Urzędu Stanu Cywilnego 
Teresa Dytman. Serdeczne życzenia i gratulacje 
od władz miasta były' miłym akcentem uroczystości.

TERESA DYTMAN

Janowiec

ZASTĘPCY
W CIENIU SZEFA
W informacji z przebiegu I sesji Rady Miejskiej 

w Janowcu podaliśmy szczegółowe wyniki głoso­
wania na przewodniczącego Rady oraz bliższe dane 
personalne wybranego szefa, Leszka Rutkowskie­
go. Dzisiaj spieszymy donieść, że o nie mniej za­
szczytne fimkcje jego zastępców ubiegało się trzech 
kandydatów. Z 20 radnych na magistra Czesława 
Langowskiego, emerytowanego nauczyciela głoso­
wało 15 radnych, zaś na Teresę Rusie wicz, długo­
letnią bibliotekarkę i sołtysową Świątkowa glos 
oddało 13 rajców. Trzeci kandydat na fotel wicesze­
fa Rady Wawrzyn Kujawa, rolnik z Juncewa otrzy­
ma! 8 głosów. Z zsumowania tych liczb wynika, że 
czterech radnych nie głosowało na żadnego kandy­
data, co jest faktem.

CZESŁAW CZULIŃSKI

W tym roku kończy się czteroletnia kadencja 
ławników ludowych w sądach powszechnych i czło­
nków kolegiów' do spraw' wykroczeń. Obecnie trwa 
zgłaszanie kandydatów na kadencję 1995-1998. Zgo­
dnie z ustawami o ustroju sądów powszechnych i 
kolegiów do spraw wykroczeń prawo zgłaszania 
kandydatów przysługuje związkom zawodowym, or­
ganizacjom społecznym, samorządowi mieszkań­
ców i zakładom pracy. Wyboru dokonają na sesjach 
w sierpniu lub wrześniu br. rady gminne bądź 
miejskie.

W gminie Janowiec ma być wybranych 20 ław­
ników ludowych do Sądu Rejonowego w Żninie, 12 
członków' Kolegium do Spraw Wykroczeń przy tym 
Sądzie oraz 1 ławnik ludowy do Sądu Wojewódz­
kiego w Bydgoszczy. Kandydaci do sprawowania 
tych zaszczytnych i odpowiedzialnych funkcji w 
organach wymiam sprawiedliwości powinni mieć 
ukończone 26 lat (ławnicy) i 21 lat (członkowie 
kolegium) korzystać z pełni praw cywilnych i oby­
watelskich, być nieskazitelnego charakteru, cieszyć 
się nienaganną opinią, być zatrudnionym lub miesz­
kać w miejscu kandydowania co najmniej od roku.

W kończącej się kadencji znakomita większość 
ławników ludowych i członków kolegium należycie 
wy wiązywała się ze swych obowiązków i nabyła już 
rutyny sądowniczej. Prezes Sądu Rejonowego zwró­
cił się z wnioskiem o ich reelekcję.

•CZESŁAW CZULIŃSKI

RUSZYŁA TELEFONIZACJA JANOWCA
Na obrzeżach Janowca w rejonie ulic Śniadec­

kich i Kościuszki oraz na przyległych osiedlach 
pilnie ostatnio krzątają się osobnicy ubrani w błęki­
tne uniformy. Z uwagi na trwające upały prace 
rozpoczynają się już o bardzo wczesnej porze. To 
ekipa doświadczonych fachowców ze żnińskiego 
Oddziału Telekomunikacji Polskiej SA pod czuj­
nym okiem kierownika nadzoru Tomasza Walen- 
dowskiego układa kable w kanalizacji telefonicznej 
i wykonuje inne niezbędne czynności zw iązane z 
telefonizacją. Pow'oli, acz sukcesywnie znika szpe­
cąca miasto niczym pajęczyna linia napowietrzna,

zastępowana kablem podziemnym. Od 18 lipea br. 
przystąpiono również do modernizacji budynku," w 
którym zostanie zlokalizowana centrala automatyczna.

Tomasz Walendowski jest dobrej myśli i ma 
nadzieję, że Telekomunikacja Polska SA sprawi 
mieszkańcom Janowca miły prezent gwiazdkow'y, 
jeśli tylko nie wystąpią nieprzewidziane przeszko­
dy. Jak na razie dobrze układa się współdziałanie z 
szefem miejskiej komunalki Adamem Drożdżyńs- 
kim i kierownikiem Stacji Wodociągów i Kanaliza­
cji Januszem Grzeczką.

CZESŁAW CZULIŃSKI

SYLWETKA NOWEGO WÓJTA W DĄBROWIE
Pani mgr Stanisława Łagowska, ur. w 1951 r. 

w Racławicach Śląskich, woj. opolskie, mężatka, 
dwoje dzieci, ukończyła Technikum Rolnicze, w 
Komorowie (woj. opolskie) w 1970 roku. Po zawa­
rciu związku małżeńskiego, mąż z wykształcenia 
jest technikiem weterynarii, w grudniu 1971 r. 
przybywają do Dąbrowy, gdzie zamieszkują po dzień 
dzisiejszy. Od 1 stycznia 1972r. rozpoczyna pracę w 
Państwowym Gospodarstwie Rolnym Szczeglin, Za­
kład Rolny w Dąbrowie. Po trzech latach pracy 
zostaje przeniesiona do dyrekcji przedsiębiorstwa w 
Szczeglinie, na stanowisko młodszego ekonomisty.

ВВЕЕЯИІ

W 1980 r. rozpoczyna zaoczne studia na wydziale 
rolniczym, które w 1986 r. kończy z tytułem magis­
tra ze specjalnością ekonomisty rolnictwa. Do 1991 
r. zajmowała stanowisko głównego specjalisty do 
spraw ekonomicznych przedsiębiorstwa. W 1991 r. 
zostaje powołana na stanowisko sekretarza LIrzędu 
Gminy w Dąbrowie, na którym pracuje do 11 lipea 
br. W międzyczasie w roku 1993 kończy podyplo­
mowe studia administracji samorządowej. Z dniem 
11 lipea br. uchwalą rady w drodze demokratycz­
nych wyborów, obejmuje stanowisko wójta gminy 
Dąbrowa. (pd) 

ANTONI PRZEDBORSKI BURMISTRZEM JANOWCA
20 lipea br. odbyła się II sesja Rady Miejskiej w 

Janowcu. O fotel burmistrza rywalizowało trzech kan­
dydatów: dotychczasowy szef administracji samorządo­
wej inż. Roman Drgas. emerytowany nauczyciel, były 
inspektor oświaty i wychowania mgr Czesław Lango- 
wski oraz będący bez zatrudnienia absolwent Akademii 
Techniczno-Rolniczej w Olsztynie (specjalność techno­
logia żywienia) mgr inż. Antoni Przedborski. W 
pierwszej turze odpadl Roman Drgas (6 głosów). Pozo­

stali dwaj kandydaci otrzymali po 7 głosów. Z drugiej 
tury zwycięsko wyszedł Antoni Przedborski - 9 
głosów i on to został nowym burmistrzem Janowca 
(oddano 16 głosów' ważnych i 4 nieważne)

W skład Zarządu Miejskiego wybrani zostali 
radni: Włodzimierz Wożniak, Witold Antoszków, 
Andrzej Frydrych i Ryszard Witucki.

Szerzej о II sesji w Janowcu w następnym 
numerze. (cz)
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Muzeum kolei wąskotorowej w Wenecji

WYJŚĆ NAPRZECIW TURYŚCIE
W planach przewidziano także rozwinięcie 

ekspozycji. W tym roku do Muzeum w Wenecji 
sprowadzono siedem jednostek taboru kolejo­
wego (dwa z nich, najcenniejsze pochodzą ze

Trwają prace pro­
jektowe nad poszerze­
niem i unowocześnie­
niem zaplecza Mu­
zeum Kolejki Wąsko­
torowej w Wenecji. 
Urząd Miejski w Żni­
nie i Muzeum Ziemi 
Pałuckiej w Żninie po­
stanowili bowiem ra­
zem zatroszczyć się o 
uatrakcyjnienie oferty 
turystycznej Pałuk.

W ubiegłym roku 
wykupiono półtora 
hektara terenu znajdu­
jącego się w pobliżu 
skansenu kolejki w 
Wenecji. Na tej dział­
ce planuje się wybu­
dowanie parkingu z za­
pleczem sanitarnym o 
standardzie europejs­
kim. Znajdować się tu

Wagon pocztowy - długość ponad 10 metrów. fot. Andrzej Rosiak

skansenu w Nowogrodzie koło Łomży). 
Planuje się także skompletowanie ta­
boru leśnego. Prawdopodobnie już nie­
długo muzeum będzie w posiadaniu czte­
rech wózków leśnych.

W tym roku z Białośliwia sprowa­
dzony został jeden z najdłuższych wa­
gonów (długość ponad 10 metrów) jeżd­
żących po torach szerokości 600 mm. 
W zamian za wyremontowanie wagonu 
przez pocztę w Żninie, utworzono w 
nim punkt filialny poczty. Można tu 
kupić znaczki, pocztówki, itp. Ko­
rzyść jest więc obustronna.

Prace ziemne przy budowie parkin­
gu i nowego budynku ruszą prawdopod­
obnie jesienią Koszty tej inwestycji z 
pewnością nie będą małe, lecz im wcze­
śniej budowa zostanie zakończona, tym 
szybciej pojawią się nowe miejsca pra­
cy. Trzeba będzie powiększyć liczbę 
personelu obsługującego stację.

MAREK OLEJNIK

CO DALEJ Z PIĄTKĄ?
także będzie zaplecze gastronomiczne. Sklepiki 
z artykułami spożywczymi umieszczone zosta­
ną w stylizowanych wagonikach. Projektowa­
niem całego parkingu zajmują się dwaj żnińscy 
architekci Jan Sowa i Mirosław Klockowski.

Oprócz parkingu wybudowany zostanie tak­
że stylowy budynek, który będzie spełniał rolę 
wejścia głównego. W nowym obiekcie będą się 
mieściły kasy biletowe oraz całe zaplecze ad­
ministracyjno - techniczne.

cd ze s. 1

Urząd Miasta i Gminy w Żninie zwrócił się 
więc do kuratora z propozycją rozpisania kon­
kursu na dyrektora szkoły w budowie. Dopiero 
po wyborze dyrektora miały się rozpocząć sta­
rania o pieniądze. Decydującym argumentem w 

wyborze dyrektora w budowie miała być kon­
cepcja zdobycia pieniędzy od Fundacji Polsko- 
Niemieckiej, z przedstawieniem korzyści dla 
strony niemieckiej. Urząd Miasta także posiada 
kilka rozwiązań, których nie chciał ujawnić ze 
względu na planowany konkurs.

Kontaktując się z Kuratorium Oświaty i 
Wychowania w Bydgoszczy dowiedzieliśmy 
się, że nie wyraziło ono zgody na przeprowa-

■■■■■■■шшнннммтнм
ŻEFAM WYKUPIONY PRZEZ BELGA?

cd ze s. 1
Załoga początkowo niechętnie odnosiła się 

do propozycji sprzedaży zakładu, jednakże pó­
źniej dostrzegła w takim posunięciu szanse dla 
siebie i fabryki.

Tymczasem prowadzone w tej sprawie nego­
cjacje z Bankiem Gdańskim i organem założy­
cielskim, którym jest wojewoda bydgoski, z 
różnych przyczyn przedłużają się. Najpoważnie­
jszą z nich jest postępowanie ugodowe mające 
na celu zmniejszenie zadłużenia firmy oraz po­
szukiwanie formy przekształcenia Żefamu przez 
organ założycielski czyli wojewodę. Te dwa 
czynniki powodują że negocjacje wydłużają się 
a upływający czas bardzo niekorzystnie wpływa 
na bieżące funkcjonowanie przedsiębiorstwa 
Zapotrzebowanie na wyroby Żefamu, szczegól­
nie na rynku krajowym, jest także małe. Firma 
wykorzystuje 50% swoich mocy produkcyjnych.

Najistotniejszą sprawą w całym przedsię­
wzięciu jest fakt, że Belg zapewnia nowe rynki 
zbytu. Daje to szansę poprawienia kondycji 
fabryki. W prowadzonych rozmowach z załogą 
kontrahent zagwarantował zatrudnienie dla wszy­
stkich pracowników. Zainteresował się też prob­
lemami miastą a szczególnie Zespołem Szkół 
Mechanicznych, który mógłby być w przyszłości 
kuźnią kadr dla nowej firmy. Belg Lagneau 
zainteresował się poważnie aktywnymi formami 
współpracy i pomocy miastu.

Losy Zakładu decydować się będą w najbli­
ższym czasie. To co się stanie z fabryką głównie

zależeć będzie od Banku Gdańskiego i wojewo­
dy bydgoskiego.

Przedłużające się uzgodnienia proceduralne 
mogą doprowadzić do tego, że kontrahent belgi­
jski zniechęci się do swego zamierzenia. Dla 
Żefamu i Żnina może okazać się to wielką stratą. 
Losy zakładu będziemy śledzić w miarę rozwoju 
sytuacji.

MARIA WARDA

dzenie konkursu proponowanego przez Urząd 
Miejski w Żninie. Kurator stwierdził, że nie ma 
takiej instytucji prawnej jak dyrektor w budo­
wie, nie może więc być mowy o przeprowadze­
niu konkursu na proponowane stanowisko.

Czy pojawi się więc szansa dla żnińskiej 
piątkil Z naszej strony pilnie będziemy śledzić 
jej losy.

MAREK OLEJNIK

NOWY PREZES
SĄDU REJONOWEGO W ŻNINIE
Nastąpiła zmiana na stanowisku prezesa Są­

du Rejonowego w Żninie. Pełniący do tej pory tę 
funkcję Jacek Krysz.toliak odszedł do działu 
ksiąg wieczystych.

Prezesem nowej kadencji (4 lata) na mocy 
decyzji Ministra Sprawiedliwości z dnia 30 cze­
rwca 1994 r. został Sędzia Sądu Wojewódzkiego 
Wojciech Jarzembski, który zostal upoważniony 
do orzekania w Sądzie Rejonowym w Żninie.

Wojciech Jarzembski mieszka w Bydgosz­
czy, studiował na Uniwersytecie Adama Mickie­
wicza w Poznaniu. Żona jest dietetyczką w 
Wojewódzkim Szpitalu Dziecięcym w Bydgosz­
czy, córka 18 lat, synowie 16 i 12 lat. Od 
początku pracy związany był z Wydziałem Kar­
nym Sądu w Bydgoszczy, na początku w Sądzie

Powiatowym, a później w Sądzie Wojewódz­
kim. Od 1 marca 1985 roku do lutego 1990 roku 
był przewodniczącym Wydziału Karnego I Ins­
tancji. W lutym 1990 roku został powołany na 
stanowisko prezesa Sądu Wojewódzkiego, kade­
ncja trwała 4 lata. Po tym okresie, tj. od lutego 
1994 roku do czasu powołania na stanowisko 
prezesa Sądu Rejonowego w Żninie był sędzią 
orzekającym Wydziału Karno-Rewizyjnego.

Wojciech Jarzembski interesuje się wszyst­
kim, nie lubi jedynie nauk ścisłych. Uwielbia 
wycieczki rowerowe, interesuje go historia, poli­
tyka, socjologia, muzyka poważna Samochodu 
nie posiada Żnin pokusił go pięknem krajobrazu 
i ma zamiar dokładniej poznać nasz region.

MARIA WARDA
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HARLEY-DAVIDSON NA TRASIE
Nie bykm zafascynowana tak jak inni atmosferą 

zlotu Harley-Davidson. Przerażali mnie ludzie 
odziani w skóry, popijający na rynku piwo prosto z 
butelki, aby za chwilę dosiąść stalowego rumaka i

W ośrodku h> Wenecji fol. Maria Worda

pędzić gdzie zamglone oczy poniosą. W tym roku, 
jak i w poprzednim imprezę przeniesiono na sta­
dion, w mieście więc nikt nie stwarza! zagrożenia.

W Policji już od rana panowała gorąca atmosfe­

ra. Z Oddziału Prewencji Komendy Wojewódzkiej 
w Bydgoszczy przyjechali policjanci dwoma samo­
chodami, aby w razie potrzeby interweniować. Oko­
ło godz. 10м na dyżurkę policyjną przyprowadzono 
chłopca o wyglądzie cherubinka, którego palce 
ozdobione były kastetami. Za chwilę przywieziono 
pijanego, później wię­
kszych problemów nie 
było.

Na trasę Volkswa­
genem ruszyliśmy przed 
godziną 10м. Jesttore­
prezentacyjny samo­
chód żnińskiej Policji. 
Siedzący za jego 
kierownicą Edward 
Hűtek już od pięciu lat 
pilotuje harleyowców z 
Wenecji do Żnina.

Na trasie do Wene­
cji co chwilę spotyka­
my motocyklistów na 
starych motorach, ale 
nie są to harleyowcy, 
chociaż bardzo chcieliby 
nimi być. To oni stwa­
rzają najwięcej zagro­
żeń. Prawdziwi harley­

owcy są zdyscyplinowani. Widać to kiedy przekra­
czamy bramy ośrodka w Wenecji. Edwarda Hutka 
witają jak przyjaciela, na znak tej przyjaźni otrzy­
mujemy przepiękne medale-znaczki upamiętniające 
zlot Harley-Davidson Riders of Poland - Wene­
cja ’94. Porządku pilnuje główny organizator impre­
zy Jasiu Kilman. Jest to Polak, ale światowiec o kilku 
obywatelstwach. Jego żona Oudrey jest Peruwianką,

Kolumna motocykli wjeżdża na żnitiski stadion fot. Janusz Czaczyk

fot. Janusz CzaczykPrzygotowanie do startu

f otografia tatuażu specjalnie dla "Pałuk" 
fot. Maria Warda

zyce Colorado. To pozosta­
nie ich tajemnicą.

Główną atrakcją tego 
dnia był pokaz motocykli, 
które zjechały o godz. IIм. 
Jak co roku były także pol­
skie Sokoły. Po wjechaniu 
na bieżnię stadionu szaleni 
rockersi zrobili rundę wo­
kół boiska i ustawili na 
bieżni błyszczące w słońcu 
piękności.

Następnym punkiem 
programu były wyścigi i po­
pisy harleyowców. Można 
było podziwiać umiejętnoś­
ci motocyklistów oraz spra­

wność ich maszyn. Bardziej zniecierpliwieni widzowie 
podczas tych pokazów wchodzili na bieżnię, narażając 
się na niebezpieczeństwo. Utrudniali przez to pracę 
organizatorom. Po prezentacji pozwolono publicz­
ności wejść na płytę boiska, aby mogła podziwiać 
harleye z bliska. Robiono pamiątkowe zdjęcia, przy­
mierzano się do motocykli - harleyowcy chętnie 
przewozili swoimi maszynami dziewczyny. Impreza 
dobiegała końca, ludzie opuszczali stadion. Nieliczna 
tylko grupa młodzieży pozostała słuchając ostatnich 
dźwięków zespołów Graffiti i Colorado.

Kujawiak podczas zlotu kosztował już 12 tys. 
złotych. ARKADIUSZ MAJSZAK 

mówi pięcioma językami, także po 
polsku ,i to pięknie. Do Wenecji 
przyjechali z małym synkiem.

Kilka minut po IIм, uformo­
wana z około 300 motocykli kolu­
mna czeka na starcie. Na początku 
kolumny ustawiamy się my, a ka­
wałek za samochodem motory. Ou­
drey pojedzie jako pierwsza, jej 
mąż zostaje na miejscu w Wenecji. 
Takie zloty to żniwa dla złodziei, 
dlatego nikt bez pozwolenia na te­
ren ośrodka nie wejdzie. Na syg­
nał: start - ruszamy, najpierw po­
woli, potem coraz szybciej, aby 
osiągnąć szybkość 80 km/godz.

Jedziemy do Gąsawy, gdzie na rynku gra orkies­
tra ludowa. Okrążamy rynek, aby wrócić tą samą 
trasą do Żnina na stadion. Tam zaplanowano najwa­
żniejszą część imprezy, tj. pokazy motorów. Było co 
podziwiać.

Najpiękniejszy był harley, którego części meta­
lowe pomalowano farbą w kolorze złotym. W czasie 
trwania pokazów policjanci mieli pełne ręce pracy. 
Nad wszystkim czuwał szef drogówki Marek Ra­
tajczak. Wytrwale stał na drodze, chociaż słońce 
piekło niemiłosiernie. Pomimo dużej liczby uczest­
ników obyło się bez wypadku. Najgorszym był moment 
kiedy skończyły się popisy na stadionie i trzeba było 
opanować beztroskich uczestników, którzy popijali 
piwo i jeździli bez kasków. Tym ostatnim nie pozwolo­
no wjeżdżać do miasta. Jeden z uczestników zjazdu, 
Szwed próbował dwukrotnie przechytrzyć naszych 
policjantów, ale jego wysiłek poszedł na marne i ze 
spuszczoną głową musiał wrócić do Wenecji.

Przed 15м wszystko było opanowane, a na 
stadionie zapadła cisza.

Zlot obserwowałam pilnie i muszę stwierdzić, 
że jest to impreza pełna uroku i teraz rozumiem 
tych, którzy tak kochają te swoje motory. Bezpod­
stawne są obawy ludzi, którzy myślą, iż harleyowcy 
to środowisko kryminogenne. Przy dobrej organiza­
cji - a tak było tym razem, nie ma żadnego 
zagrożenia, a miejscowa (i nie tylko) młodzież ma 
trochę radości. MARIA WARDA

HARLEY-DAVIDSON 
NA ŻNIŃSKIM STADIONIE 

Po raz piąty Żnin go­
ścił uczestników zlotu 
Harley-Davidson. W 
tym roku na Pałuki przy­
było ich ok 300.

Organizatorem ca­
łej imprezy było Żnińs- 
kie Towarzystwo Kul­
turalne oraz Klub Har­
ley-Davidson. Po raz 
drugi zlot został zorga­
nizowany na Stadionie 
Miejskim w Żninie. W 
poprzednich latach po­
kaz motocykli odbywał 
się na żnińskim rynku. 
Obecnie impreza ta od­
bywając się na stadio­
nie, przypominała swo­
ją atmosferą piknik czy 
rock-festiwal. Z pew­
nością jest to korzystne 
gdyż w' tym roku żnińs- 
ki stadion pękał w 
szwach. Przybyło wie­
lu zwolenników moto­
cykli Harley-Davidson
oraz dobrej rockowej muzyki. Impreza rozpoczęła 
się o godz. 10м. Do przyjazdu harleyowców czas 
Wypełniały zaproszone zespoły Graffiti i Colorado.

Z reakcji publiczności można było sądzić, że 
obie kapele nie w'ywarfy większego wrażenia. Nie 
pomogły nawet nawoływania prowadzących inipre-

Andrzeja Rosiaka i Andrzeja Kujawy oraz 
muzyków, którzy zapraszali do wspólnej zabawy. 
Jedna z fanek zespołu Graffiti nie wytrzymała i krzyk­
ną։ ludzie, jeżeli wam się nie podoba, to chociaż 
Podziękujcie im, że grają. Fakt, trzeba być obiektyw­
nym. Być może, ludzie zmęczeni upałem oraz ilością 
wypitego piwa, nie mieli ochoty poszaleć przy rocko- 
wo-bluesowym repertuarze Graffiti i countrowęj mu­
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В I U U O R А C II IJ N К О W E
Żnin, ul. Leśna 10, A T U T Tel. 20-898

■ komputerowe prowadzenie ksiąg podatkowych oraz ewidencji ryczałtowej i VAT, 
-rozliczenia z Urzędem Skarbowym iZUS-em, - świadczymy usługi stale i jednorazowe.

OFCRTft
Przedsiębiorstwo Wielobranżowe

Jerzy Zieliński

WĘGIEL

Stacja Paliw Baza SKR Janowiec Wlkp., tel. Janowiec 83

РО1ССП Skład Opałowy Baza GS
- ON. E 94 taniej o 200 zł/l,
- ON powyżej 3000 I z dowozem 
do gospodarstwa - bezpłatnie,

- Oleje luzem

polccá
Miał, węgiel, koks, groszek, 
Powyżej 8 ton dowóz bezpłatny 
Dostawa na tel. Janowiec 83

Kupujcie u nets - Ceny konkurencyjne!

SKLEP
MOTORYZACYJNY

S. C. M. St. Szulc, 
Żnin, ul. Śniadeckich 12,

poleca 
szeroki asortyment części 
zamiennych i akcesoriów 
samochodowych
■ Fiat 12B-P, FSO
■ Polonez,

Zapraszamy

SP©ÉYW©2Y
S.C. M. St. Szulc, 

Żnin, ul. Śniadeckich 3,

poleca 
artykuły spożywcze, 

piekarniczo-cukiernicze oraz 
100 asortymentów cukierków 

i innych smakołyków.

Zapraszamy y

20-519

ЛЛ
SZYJEMY RÓWNIEŻ 
INNE UBRANIA 
NA ŻYCZENIE KLIENTA.
PRZY WIĘKSZYCH 
ZAKUPACH MOŻLIWOŚĆ 
NEGOCJACJI CEN.

ZA OPA TRZENIOWCU! 
RZEMIEŚLNIKU!

ubrania drelichowe 
białe i kolorowe 

(kombinezony, ogrodniczki) 
fartuchy białe i kolorowe,

* koszule flanelowe, 
rękawice drelichowe

* czapki drelichowe 
¡białe furażerki

К

Przedsiębiorstwo 
Produkcyjno-Handlowe 

"K0MEX“ 
Żnin, ul. Mickiewicza 14

SKLEP MEBLOWY
- zestawy wypoczynkowe, - lustra,
- ławo-stoły, - stoliki RTV, - zegary

ŻNIN, PL. WOLNOŚCI 5

UWAGA ROLNICY
Z GĄSAWY ï OKOLIC

Nowa firma

poleca wszystkie rodzaje 
NAWOZÓW SZTUCZNYCH

W CEN ACH
FABRYCZNYCH, 

oferujemy również 
po przystępnych cenach:

- GROSZEK
• ORZECH
• KOSTKA
- BRUNATNY

Gąsawa, skład opałowy EX-ROL, 
czynny 800 - 1600, soboty 800 - 13°°.
Tol. Gąsawa 38, Żnin, tal. 21-060. j

PROSEKTORIUM PRZYSZPITALNE
Żnin, biuro czynne: 8°°-1100, tel. 21-341-5 w. 162.

Zakłady czynne całą dobę: - Żnin, ul. Składowa 20, - Janowiec, ul. Śniadeckich 20,

- organizacja pogrzebów (najtaniej),
- przewozy zwłok na terenie całego kraju (niskie stawki),
- na terenie Żnina i gmin ościennych przewozy zwłok bezpłatne,
- klienci odbierający zwłoki z prosektorium, a korzystający 

z usług naszego zakładu uzyskują zniżkę około 400.000 zł 
ORAZ NIEODPŁATNE PRZECHOWYWANIE ZWŁOK,

- wieńce i wiązanki własnej produkcji na podkładzie gąbczastym 
(nie niszczą płyt nagrobkowych) oraz świerkowym z kwiatów 
sztucznych, jedwabnych i żywych,

- różne typy trumien: olchowe, sosnowe, dębowe od wersji podstawowej 
za 900.000 zł do kwoty 7.000.000 zł (wersja francuska - exclusive),

- stypy w cenach konkurencyjnych (przewóz gości w obie strony gratis),
- płatności po wykonaniu usługi.

Organizujemy pogrzeby dostosowane do możliwości 
finansowych każdego klienta.
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Z reporterską wizytą w Wenecji
DOPŁYNIESZ ALE

III PLENER MALARSKI W KCYNI ZAKOŃCZONY

fot. Jadwiga Kątnik

W dniach od 2 do 13 lipea 1994 roku odbywał 
się VI Ogólnowojewódzki Plener Malarski, trzeci w 
Kcyni. Po raz kolejny do Kcyni przybyli artyści 
malarze z różnych stron województwa i Polski. 
Mimo dużych upałów wena twórcza nie opuszczała 
uczestników. Artyści stworzyli szereg wartościo­
wych prac, w których ukazali piękno Kcyni i okolic. 
Dzieła swoje zaprezentowali w ostatni dzień plene­
ru w Kcyńskim Ośrodku Kultury na poplenerowej 
wystawie podczas której obecny burmistrz Miasta i 
Gminy Stefan Świtalski podziękował uczestnikom 
za udział i popularyzację naszego regionu. Prace te 
zaprezentowane będą również w Galerii Malarstwa 
Wojewódzkiego Ośrodka Kultury w Bydgoszczy. 
Obecnie urocze zakątki Kcyni i okolic uwieńczone 
pędzlem można podziwiać na wystawie, której eks­
pozycja czynna będzie do 25 lipea 1994 roku.

JADWIGA KĄTNIK 

Żninie. Eksponaty są własnością weneckiego Mu­
zeum i Muzeum Kolejnictwa w Warszazwie. Z 
działalnością muzeum ściśle wiąże się osoba zmar­
łego niedawno nestora pałuckich przewodników 
Leona Lichocińskiego. Muzeum w Wenecji otwa­
rte jest od 1 maja do końca września codziennie w 
godz. 80l'-180l). Rocznie muzeum odwiedza mnóst­
wo turystów, w związku z czym zamierza się powię­
kszyć liczbę eksponatów.

Zamek wenecki natomiast, pochodzi prawdo­
podobnie z poł. XIV wieku i pierwszym wzmianko­
wanym właścicielem był Mikołaj Nałęcz Po jego 
śmierci zamek zmieniał właścicieli. Na przełomie 
wielu stuleci następowała jego przebudowa. Lata 
świetności przeżywał w okresie wojny trzydziestolet­
niej - był jednym z najlepiej przygotowanych do 
obrony zamkiem pogranicza krzyżackiego. Po II 
pokoju toruńskim stracił na znaczeniu i popadł w 
ruinę.

Na skraju wsi w kierunku zachodnim znajduje 
się ośrodek wypoczynkowy Ręko, którego właści­
cielem jest Wiesław Reiter. Na terenie ośrodka 
znajduje się boisko do gry w piłkę, dwa korty 
tenisowe, wypożyczalnia sprzętu wodnego oraz bar, 
gdzie organizowane są dyskoteki i inne tego typu 
imprezy. Niestety mieszkańców Wenecji oraz in­
nych odwiedzających ten ośrodek bulwersuje za­
chowanie Wiesława Reitera, który - jak twierdzią 
mieszkańcy - każę sobie płacić za wjazd na teren 
ośrodka, korzystanie z jezior itp. Ponoć nawet miej­
scowi mający, ochotę w upalny dzień wykąpać się w 
chłodnej wodzie muszą zapłacić 10 tys. zŁ Potwier- 
dzenie owych informacji przez samego Reitera 
spełzło na niczym, bo jak się wyraził kierownik 
ośrodka: Pałuki tyle razy już mnie oczerniały, że 
nie będę nic mówił. Z takiej wypowiedzi, jak 
również z dużej ilości informacji świadczących prze­
ciwko Wiesławowi Reiterowi, a płynących z ușt 
mieszkańców Wenecji można przypuszczać, że bul­
wersujące zachowanie Wiesława Reitera to nie 
żadna plotka wyssana z palca. W tym miejscu 
pozostaje więc zadać pytanie: Jak długo jeszcze 
Wiesław Reiter będzie się czuł panem i władcą. 
Niepokojącą sprawą dla mieszkańców Wenecji jest 
również fakt, iż po ośrodku chodzą 3 groźne wilczu­
ry Wiesława Reitera. Odnotowano już wypadek 
pogryzienia mieszkańców przez owe psy. Sprawa 
jest poważna.

Na zakończenie chciałabym wyrazić serdeczne 
podziękowanie rodzinie państwa Maciejewskich 
za okazaną mi życzliwość, zainteresowanie i bezin­
teresowną pomoc. Dziękuję

EWELINA MARCZAK

GONDOLĄ TAM NIE
Wenecja - odległa od Żnina ok. 5 km to wieś 

obfitująca w piękne krajobrazy, pełne swoistego 
uroku miejsca, w której to zamieszkują sympatyczni 
ludzie. Wenecja jest malowniczo położona wśród 
jezior: Skrzynki i Jeziora Weneckiego, które to z 
kolei łączy się rzeką Gąsawką. Z uwagi na urzeka­
jąco piękne położenie jezior do wioski ściąga bar­
dzo wielu miłośników wędkarstwa oraz turystów; 
tak rodzimych jak i zagranicznych. Nieodłącznym
- rzec można - elementem wakacyjnego krajobrazu 
Wenecji są gęsto rozstawione w przystosowanych 
do tego celu miejscach namioty. Nic w tym dziwne­
go, bowiem tak urokliwie położona Wenecja przy­
ciąga turystów nawet z najodleglejszych stron.

Nazwa Wenecja po raz pierwszy wzmiankowa­
na jest w dokumencie wystawionym 12 stycznia 
1390 roku przez Mikołaja Nałęcza - dziedzica We­
necji, dla klasztoru Augustianów w Trzemesznie. 
Prawdopodobnie ilość i piękno tutejszych jezior 
skojarzyło się dziedzicowi ze słynnym włoskim 
miastem, stąd też nazwa. Szkoda tylko, że w tej 
polskiej Wenecji nie spotkamy tramwajów wod­
nych, gondoli...

Wieś liczy ok. 300 mieszkańców, spośród któ­
rych większość ma własne gospodarstwa rolne, 
przeciętnie 20 ha. Bezrobotni są też, choć ich liczba 
na obecne czasy nie jest duża. Zaszczytną lunkcję 
sołtysa pełni tu od roku 1988 Hieronim Maciejew­
ski, jedyny w województwie sołtys - emerytowany 
policjant.

Pan Maciejewski chwali sobie dobrze układają­
cą się współpracę z wioską i zarządem gminy. 
Mieszkańcy - jak twierdzi Hieronim Maciejewski - 
są zgrani, ludzie są tu życzliwi i chętni do pomocy. 
Soltys wsi jest zadowolony z faktu, iż praktycznie co 
drugi dom ma telefon, poza tym drogi w Wenecji są 
pokryte asfaltem (z wyjątkiem gruntowych). Wieś 
posiada wodociąg. Kłopot jest tylko z jego rozbudo­
wą do tzw. Wenecji Dolnej, gdzie żyje kilkunastu 
mieszkańców, znajduje się Skansen Kolei Wąskoto­
rowej oraz Muzeum Ziemi Pałuckiej. Bez wody 
pozostaje też kilku mieszkańców tzw. Wenecji Moś- 
ciszewko. Wenecja leży na bardzo dobrym szlaku 
komunikacyjnym. Bez problemu można się dostać 
do Mogilna, Trzemeszna, Poznania, Bydgoszczy, 
choć można się domyślać, że mieszkańcy Wenecji 
nie korzystają zbyt często z usług PKS-u, bo prakty­
cznie każdy (z małymi wyjątkami) ma swój samo­
chód. Bardzo dobrze układa się współpraca sołtysa 
z Ośrodkiem Pomocy Społecznej, dzięki której 
pomocy udziela się ludziom najbardziej potrzebu­
jącym.

We wsi znajduje się 3 - klasowa Szkoła Podsta­
wowa, której dyrektorem jest Maciej Wyppich. 
Ponadto jest tu bardzo ładny kościół, który' ufun­
dował i wyposażył w 1392 r. Mikołaj Nałęcz. 
Trzy kolej ne kościoły były drewniane, zaś czwarty
- obecny - zbudowany został w latach 1868-1872 w 
stylu neogotyckim. Kościół nie ma sklepienia. Jego 
konsekracja odbyła się 15 X 1895 roku. Prezbite­
rium zdobią witraże Najświętszego Serca Jezuso­
wego, św. Jana Chrzciciela i św. Jana Ewangelisty. 
W ołtarzu głównym znajduje się laskami słynący 
starodawny obraz Najświętszej Marii Panny. Maria 
Irzyma na ręku dzieciątko stojąc na półksiężycu. 
Obraz, ten namalowany na wygiętej desce pochodzi 
z II połowy XVI w. Ponadto na uwagę zasługują 
figury apostołów Piotra i Pawła umieszczone na 
głównym ołtarzu, Pan Jezus Ukrzyżowany stojący w 
niszy w prezbiterium i krucyfiks pod wieżą z roku 
1632, a także obraz Madonny z Dzieciątkiem (ko-

ІЯНВга

pia), obraz Najświętszego Serca Pana Jezusa, 
liczne figury świętycli zdobiące ołtarze boczne 
oraz piękna chrzcielnica o marmurowej podsta­
wie i mosiężnej pokrywie. Posługę duszpasterską 
w Wenecji pełni ks. Franciszek Misiewicz cie­
szący się wielką sympatią i poszanowaniem mie­
szkańców wioski.

W Wenecji jest też Zakład Pakowań Próżnio­
wych, którego właścicielem jest Henryk Ciupińs­
ki, a także Zakład Naprawy Pojazdów Samochodo­
wych Stanisława Galgańskiego. Nie brakuje i tu 
tzw. wymierających zawodów Stefan Gic prowa­
dzi z pokolenia na pokolenie obejmowaną kuźnię 
oraz warsztat ślusarski, Piotr Bartkowiak jest je­
dynym rybakiem w Wenecji.

Tartak posiada Jerzy Julga, który zbija palety. 
W Wenecji działa też zlewnia mleka, kierowniczką 
której jest Zofia Galgańska oraz Kółko Rolnicze 
Januszkowo, do którego przekazano sprzęt rolniczy' 
z Wenecji. Prężnie działa też Koło Gospodyń Wiejs­
kich prowadzone przez Teresę Kolasę, na pochwa­
łę zasługuje działalność Ochotniczej Straży Pożar­
nej, komendantem której jest Tadeusz Nowak. W 
Wenecji istnieje też świetlica. Tu organizuje się 
różnego rodzaju imprezy rozrywkowe (wesela, wie­
czorki, Dzień Dziecka, Dzień Kobiet itp.). Świetlicą 
zajmuje się koło Gospodyń Wiejskich (prowadzące 
kuchnię) oraz młodzież (dbająca o salę). Przynaj­
mniej jeden raz w karnawale organizuje się zabawę 
dla całej społeczności wiejskiej oraz (jak tylko 
finanse pozwalają) wycieczki i tak np. z inicjatywy 
rady sołeckiej miejscowa dziatwa mogła w Dniu 
Dziecka pojechać na ufundowaną przez radę wycie­
czką do Poznania.

W Wenecji są dw'a sklepy spożywczo-przemy­
słowe, których właścicielem jest sołtys wsi Hie­
ronim Maciejewski. Oba sklepy są bardzo dob­
rze zaopatrzone, zatem na klientów się tu nie 
narzeka.

Wieś może się też poszczycić faktem posiada­
nia swojego radnego. Jest nim wg wyników ostat­
nich wyborów Maciej Wysocki z Wenecji Dol­
nej.

Mieszkańcy Wenecji dojeżdżają do ośrodka zdro­
wia w Gąsawie, mają swojego lekarza, jest nim 
bowiem lek. med. Gustaw Mądroszyk mieszka na 
terenie Dolnej Wenecji. Niewątpliwą atrakcją dla 
odwiedzających Wenecję turystów jest tutejsze mu­
zeum będące filią Muzeum Ziemi Pałuckiej w

Kiermasz - Rynek
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Na naszą prośbę profesor Polskiej Akademii Nauk z Poznania, Andrzej Wędzki, współpracujący stale ze Żnińskimi 
Zeszytami Historycznymi, członek naukowej Rady Konsultacyjnej tego kwartalnika, podjął się napisania trzech artykułów 
o średniowiecznym Żninie: “Kościoły żnińskie”, “Jak doszło do powstania miasta” i “O dworze arcybiskupów 
gnieźnieńskich w Żninie”. Pierwszy Z nich zamieściliśmy już w 20 numerze “Pałuk”. Drugi - poniżej, trzeci - wkrótce.

Z przeszłości Żnina w średniowieczu

JAK DOSZłO DO POWSTANIA MIASTA
Początki miasta w Żninie nie zostały jeszcze 

dokładnie wyjaśnione. Nie zachowały się bowiem 
najstarsze dokumenty czy księgi miejskie, a dotąd 
prowadzone badania wykopaliskowe objęły zbyt 
mały obszar, by mogły w sposób istotny rozszerzyć 
zasób wiadomości o najdawniejszym Żninie. Żnin 
bardzo wcześnie, bo już w ciągu pierwszej połowy 
XII w. stał się posiadłością arcybiskupów gnieźnień­
skich, będąc siedzibą klucza rozległych dóbr arcybi­
skupich. Pomijamy tu sprawę czasu powstania i 
charakteru grodu żnińskiego lokalizowanego nad 
Dużym Jeziorem Żnińskim, bo zdaje się on nie mieć 
bezpośredniego związku z powstaniem ośrodka mie­
jskiego.

Żnin zajął dogodne miejsce na przesmyku mię­
dzy jeziorem Dużym Żnińskim a Małym (Czaplem). 
Najstarsza osada arcy­
biskupów zajęła Ostrów 
położony na północno- 
-wschodnim brzegu Je­
ziora Żnińskiego Małego 
(Czaplego) między rozle­
wiskami Gąsawki łączą­
cej oba jeziora żnińskie. 
Osada ta już w XII wieku 
miała charakter targowy 
poświadczony w dokume­
ncie z 1136 r. Śladem te­
go targu jest trójkątny pla­
cyk powstały przez rozwi­
dlenie dróg z Kruszwicy, 
Gniezna i Gąsawy. W ob­
rębie tego placu powstała 
najstarsza świątynia żnińs- 
ka początkowo pod wez­
waniem Najświętszej Pan­
ny Marii (od r. 1512 pw. 

korzystały bijąc własne monety. Nie zdołano usta­
lić, czy arcybiskupi uruchomili w Żninie mennicę. 
W każdym razie nie udało się dotąd rozpoznać 
monet, które można by przypisać arcybiskupiej men­
nicy. Należy tu zauważyć, że jest to okres, kiedy w 
obiegu znajdowały się tzw. brakteaty, monety wy­
konane z tak cienkiej blachy srebrnej, że mogły być 
bite tylko jednostronnie. Były to monety najczęściej 
beznapisowe, opatrzone tylko rysunkami symboli­
cznymi. Stąd większość brakteatów znalezionych na 
ziemiach polskich nie zostało dotąd oznaczonych i 
nie można wykluczyć, że wśród nich mogą znajdo­
wać się i monety arcybiskupie emitowane w Żninie.

Należy tu pokrótce wyjaśnić, czym była lokacja 
i jakie było jej znaczenie dla rozwoju poszczegól­
nych miast. Oznaczała ona bądź założenie nowej 

Widok na Ostrów z lotu ptaka fot. Dominik Księski

św. Floriana). Najstarszy kościół wzniesiony został 
zapewne jeszcze w XII w. z ciosów kamiennych w 
stylu romańskim. Przy placu mieścił się także dwór 
arcybiskupów wspomniany po raz pierwszy w r. 1233.

W drugiej połowie XIII w. nastąpił znaczny 
rozwój Żnina. Wiąże się to z lokalizacją Żnina przez 
arcybiskupów gnieźnieńskich na prawie niemiec­
kim. Powstanie miasta lokacyjnego w Żninie posia­
da zapewne związek z przywilejem nadanym arcy­
biskupom przez księcia wielkopolskiego Bolesława 
Pobożnego w r. 1262. Zezwalał on na lokowanie 
miast i wsi na prawie niemieckim w obrębie posiad­
łości arcybiskupich. Uważa się, że w oparciu o ten 
przywilej dokonano lokacji Żnina. Dokładnej daty 
lokacji nie zdołano ustalić. Nastąpiła ona zapewne 
między rokiem 1262 ( datą wystawienia wspomnia­
nego przywileju) a r. 1284. W tym bowiem roku 
książę wielkopolski Przemysł II zatwierdzi! wszys­
tkie dotychczasowe przywileje nadane arcybisku­
pom przez jego poprzedników oraz nadał ówczesne­
mu arcybiskupowi Jakubowi Śwince prawo posłu­
giwania się w mieście Żninie własną monetą, która 
miała także posiadać prawo monety obiegowej w 
całym państwie.

Fakt nazwania w tym dokumencie Żnina mias­
tem zdaje się przemawiać za tym, że lokacja musía­
la nastąpić przed tą datą. Prawa mennicze czyli 
emitowania własnej monety były często nadawane 
w ówczesnej Europie i zazwyczaj instytucje kościel­
ne: biskupstwa czy bogate opactwa z tego prawa

osady miejskiej na tzw. surowym korzeniu a więc 
na terenie dotąd niezasiedlonym i sprowadzenie do 
niej kolonistów, również obcokrajowców, głównie 
wywodzących się z krajów niemieckich. Nierzadko 
lokacje ograniczały się jednak tylko do zreformo­
wania przestrzennego istniejącej już osady i obda- 
rzaniajej mieszkańców nowymi prawami. Z lokacją 
bowiem łączyło się wyodrębnienie prawne mie­
szczan, którzy po zwolnieniu na podstawie tzw. 
immunitetu (specjalnego przywileju wydanego przez 
panującego) od sądownictwa i dotychczasowych 
obciążeń podatkowych związanych z tzw. prawem 
książęcym, mieli zagwarantowane używanie prawa 
niemieckiego. Potocznie określano nim ogół swo­
bód i praw przysługujących osadnikom przeniesio­
nym z Niemiec, gdzie prawa te zostały najwcześniej 
spisane. Do najważniejszych zasad prawa niemiec­
kiego zaliczyć należy: wolność osobistą osadników, 
prawo do dziedzicznego posiadania gruntu i możli­
wości rozporządzania nim przy zachowaniu zwierzch­
ności właściciela gruntu i pod warunkiem wywiąza­
nia się z określonych powinności. Do największego 
znaczenia doszło prawo magdeburskie w Magdebur­
gu. W miastach wielkopolskich często stosowano 
także prawo średzkie będące odmianą prawa mag­
deburskiego wytworzonego w Środzie Śląskiej. Mia­
sta lokowane na prawie niemieckim objęte były 
uproszczonym i bardziej korzystnym dla jego miesz­
kańców systemem ekonomicznym. Byli oni bowiem 
zobowiązani do płacenia na rzecz właściciela miasta 

ściśle określonych czynszów pieniężnych, w przeci­
wieństwie do dotychczas stosowanych różnego typu 
obciążeń pobieranych głównie w naturze. Żnin był, 
jak wiadomo, miastem stanowiącym własność arcy­
biskupów gnieźnieńskich. Ustrój i organizację władz 
miejskich należących zarówno do instytucji kościel­
nych (biskupstw, klasztorów) czy osób prywatnych 
wzorowano na miastach królewskich. Jednak ich 
mieszkańcy byli silnie uzależnieni od właścicieli, czyli 
w wypadku Żnina, od przedstawicieli arcybiskupów 
(także wybór władz miejskich wymagał zatwierdzenia 
przez właściciela). Oczywiście różnego typu docho­
dy, np. z czynszów pobieranych od mieszkańców, 
opłaty targowe, sądowe czerpali arcybiskupi.

Miasto lokacyjne w Żninie wytyczono na za­
chód od dotychczasowej osady położonej na Ostro­
wie z targiem, kościołem parafialnym i dworem 
arcybiskupim. Nowa jednostka osadnicza powstała 
w niecce terenowej na zachodnim brzegu Gąsawki. 
Koryto jej wytyczało wschodnią granicę miasta 
lokacyjnego. Odpoludnia zamykało jąMałe Jezioro 
Żnińskie (Czaple), od zachodu i północy bagniste 
obniżenie terenu ciągnące się w kierunku Dużego 
Jeziora Żnińskiego. Ramiona Gąsawki wykorzysta­
ne zostały do urządzenia fos miejskich. Żnin otoczo­
ny był bagnistymi łąkami poprzecinanymi licznymi 
strumieniami, co znacznie podnosiło walory obron­
ne miasta. Nie zdołano dotąd ustalić, czy w chwili 
lokacji miasta teren, na którym wytyczono miasto 
lokacyjne, był użytkowany przez osadnictwo. Po­
glądy o istnieniu na nim grodu i osady podgrodo- 
wej spotykane w literaturze nie znalazły potwier­
dzenia ani w przekazach źródeł pisanych, ani w 
dotychczasowych znaleziskach archeologicznych. 
Niewątpliwie teren ten był przecięty arterią komu­
nikacyjną prowadzącą z Pomorza i Kujaw w głąb 
Wielkopolski.

Miasto lokacyjne przybrało kształt owalu wy­
dłużonego po linii północ-południe. Zarys ten na­
rzuciły warunki terenowe. Zajmowało ono obszar 
około 13 ha. Zapewne jego rozplanowanie w ogól­
nych zarysach zostało wytyczone w toku lokacji. 
Warunki topograficzne sprawiły, że wspomniany 
szlak pomorsko-kujawsko-wielkopolski przecinał 
miasto po przekątnej, z południowego wschodu na 
północny zachód. W południowej części miasta 
wytyczono rynek, który szlak przecinał wzdłuż pół­
nocnej pierzei. Nie zdołano ustalić, czy wkrótce po 
lokacji przeniesiono siedzibę dworu arcybiskupiego 
do północnej partii miasta oraz czy otrzymało ono 
jakieś umocnienia obronne, np. drewniano-ziemne, 
gdyż tak postępowano w przypadku innych miast.

Około pół wieku po lokacji Żnin w lipcu 1331 r. 
został spalony przez Krzyżaków, którzy w toku 
najazdu na Wielkopolskę, po zniszczeniu Gniezna, 
zaatakowali Żnin i wsie arcybiskupów leżące wokół 
miasta. Wydaje się, że ostateczny kształt średnio­
wieczne miasto uzyskało w toku odbudowy. W celu 
jej przyspieszenia arcybiskup gnieźnieński Jarosław 
Bogoria ze Skotnik w r. 1350 nadal bogato uposażo­
ne wójtostwo w Żninie nowemu wójtowi Męclowl z 
Żarnowa z zadaniem przeprowadzenia ponownej 
lokacji miasta na prawie średzkim. Wynika z tego, 
że jego zniszczenia były tak znaczne, że wymagały 
przeprowadzenia ponownej organizacji miasta.

Północną część miasta zajął dwór arcybisku­
pów, we wschodniej ułundowano w 1338 r. klasz­

S. 8 PAŁUKI 29/94



tor dominikanów. Ich dzieje zasługują niewątpliwie 
na odrębne omówienie.

W toku ostatecznego nadawania kształtu śred­
niowiecznemu miastu przystąpiono do tworzenia 
jego systemu obronnego. Najstarsza wzmianka o ist­
nieniu murów obronnych pochodzi z r. 1443, następ­
nie wymienione zostały w 1447 r., kiedy ocalały w 
czasie pożaru miasta. Z lat 1511-1512 zachował się 
najpełniejszy ich opis wykonany podczas wizytacji 
dóbr arcybiskupich. W oparciu o relacje źródeł 
pisanych i sondażowe badania wykopaliskowe przyj­
muje się, że wznoszenie murów rozpoczęto zapew­
ne w drugiej poło w' ie XIV w. Początek ich budowy 
wiązać można z czasami rządów wielce zasłużonego 
arcybiskupa Jarosława Bogoria ze Skotnik (1342- 
1374), inicjatora wielu inwestycji w posiadłościach 
arcybiskupstwa, w tym rozpoczęcia realizacji monu­
mentalnej gotyckiej katedry w Gnieźnie. Prace nad 
ich budową kontynuowano w stuleciu XV, a prace 
budowlane przy nich prowadzono także i w XVI w.

Badania wykazały, że obwód obronny wokół 
miasta nigdy nie został zamknięty. Ostatecznie po­
jedynczy mur ceglany, wzniesiony na kamiennych 
łundamentach, chronił miasto jedynie od strony 
zachodniej i północnej. Na tym odcinku obronę 
miasta wzmacniał dodatkowo wał ziemny. Od stro­
ny południowej, gdzie miasto przylega do Jeziora 
Czaple obwarowań nie zrealizowano. Od strony 
wschodniej zaprzestano budowy muru po wykona­
niu jedynie fragmentu fundamentów. Wzniesiono 
Bramę Toruńską, na której relikty natrafiono ostat­
nio w toku budowy kolektora. W północno-wschod­
niej partii obwodu Żnin osłaniał jedynie wał ziemny 
i parkan. Wydaje się, że prace nad realizacją tego 
odcinka zostały ostatecznie wstrzymane po przyłą­
czeniu w r. 1443 do miasta lokacyjnego Ostrowa. 
Granice miasta zostały wówczas przesunięte w kie­
runku wschodnim i objęły Ostrów. Dostępu do 
niego u wylotu szlaku kujawskiego broniła brama 
drewniana z przedbramiem i mostem zwodzonym 
na fosie. Z obliczeń wynika, ze całość obwodu 
bronnego Żnina sięgała 1400 m, w tym mur ceglany 
wzniesiony był na długości 700 m w partii zachod­
niej, a fundamenty w części wschodniej założono na 
długości 300 m. Linię muru wzmacniały co najmniej 
dwie prostokątne baszty otwarte do wnętrza miasta 
(tzw. łupinowe), wysunięte przed lico muru. Mury 
miasta nie zachowały się, a czytelne ich fragmenty 
tkwią w ziemi. Do miasta prowadziły dwie bramy: 
od zachodu Poznańska (Wielka), od wschodu wspo­
mniana Toruńska. W części południowej, na zakoń­
czeniu linii zachodniej, wznosiła się Brama Wodna, 
co sugeruje niezrealizowany zamiar zamknięcia ob­
wodu obronnego wokół miasta także od strony 
jeziora. Początkowo bramy mieściły się w wieżach 
bramnych, w okresie późniejszym znacznie rozbu­
dowanych.

O architekturze średniowiecznego Żnina oprócz 
kościołów i dworu brak bliższych danych. Jedynym 
ocalałym zabytkiem średniowiecznego miasta jest 
wieża ratuszowa, którego budowę rozpoczęto w r. 
1447. Budynek ratusza uległ rozbiórce w XIX w. 
Obok niego mieściły się pierwotnie obiekty handlo­
we: kramy i jatki. O zabudowie mieszkalnej niewie­
le wiadomo. Wydaje się, że przy rynku wznoszono 
w zabudowie zwartej budynki o szerokości 6 m i 
głębokości 11 m. Ustawione szczytem do pierzei 
rynkowych miały z boku wejścia prowadzące do 
sieni przelotowych, z których można było przechodzić 
do dalszych pomieszczeń. Do XIX w. przeważała 
zabudowa drewniana lub konstrukcje szkieletowe. 
Zachowane w północnej pierzei rynku murowane, 
sklepione kolebkowo piwnice, świadczą o wczes­
nym powstaniu murowanych kamienic. Nie zdołano 
jednak rozstrzygnąć, czy niektóre z nich pochodzą 
jeszcze z doby gotyku (XV lub początku XVI w.), 
czy już z czasów renesansu czy baroku.

ANDRZEJ UJĘDZRI

Doktor Zygmunt Wilkoński (1832-1880)
- Pałuczanin spod Kcyni

ZAtOŽVCIEL INOWAOCłAWSKICH
SOLANEK
Zygmunt Wilkoński urodził się 20 maja 1832 

roku w Stołężynie pod Kcynią. Ojciec jego - Florian 
Wilkoński - właściciel majątków w Stołężynie i 
Wapnie - uczestniczył w Powstaniu Listopadowym 
1830/31 i Powstaniu Kosynierów Kcyńskich 1848 
r., za co został wraz ze swym ekonomem uwięziony. 
Warto dodać, że już w 1828 r. rozpoczął wydobywać 
gips w Wapnie. WII połowie XIX w, po jego śmierci, 
Wapno przeszło w posiadanie Moszczeńskich.

Zygmunt Wilkoński uczęszczał do znanego gim­
nazjum im. Marii Magdaleny w Poznaniu zaś matu­
rę zdał we Wrocławiu. Studiował we Wrocławiu, 
Heidelbergu i Berlinie, gdzie z wyróżnieniem ukoń­
czył studia prawnicze uzy­
skując w 1856 jednocze­
śnie tytuł doktora praw i 
filozofii. W latach 1856- 
1865 dr Zygmunt Wilkoń­
ski pracował jako asesor 
w Sądzie Apelacyjnym w 
Poznaniu i za gorliwą ob­
ronę Polaków zostal kar­
nie przeniesiony (od 
1.08.1865) do Sądu Po­
wiatowego w Inowrocła­
wiu. Po 5 latach pełnie­
nia funkcji sędziego, za to 
samo przewinienie i za 
odmowę wyjazdu w głąb 
Rzeszy, został z pracy 
zwolniony. Zawarł wów­
czas związek małżeński z 
Lucyną Kozłowską, wła­
ścicielką majątku Racice 
pod Kruszwicą, poświę­
cając się całkowicie rol­
nictwu.

Po kilku latach gos­
podarowania, dzięki 
wprowadzeniu różnych praktycznych innowacji, stał 
się animatorem postępu na wsi. Jako pierwszy 
zastosował orkę pługiem parowym. Był cenionym i 
wzorowym gospodarzem. Ówczesną eskalację akcji 
germanizacyjnej uważał za bezprawie i krzywdę 
polskiej ludności; wykorzystywał znajomość prawa 
i praktykę sądową do skutecznej obrony polskiego 
stanu posiadania.

Zafascynowany przeszłością i pięknem Kujaw Wi­
lkoński upatrywał sens życia przede wszystkim w obronie 
zagrożonej polskości. W hin celu założył w Inowrocławiu 

jnej. Był autorem kilku prac naukowych na tematy 
finansowo-gospodarcze. Ze Stanisławem Grabskim 
- znanym działaczem - w 1872r. założył w Inowroc­
ławiu przy ul. Średniej spółkę młynarską która na 
jego działce wybudowała młyn parowy wyłącznie 
dla polskich rolników. Tym samym wyeliminował 
dotychczasowy monopol pruski na przemiał zboża. 
23 lutego 1875 dr Wilkoński założył Towarzystwo 
Akcyjne, które w latach 1875-1883 budowało Cu­
krownię w Janikowie, Mątwach, Wierzchosławi­
cach, Kruszwicy i Tucznie. Jego największą zasługą 
było założenie w 1875 r. Towarzystwa Akcyjnego 
Solanki Inowrocławskie - znanego po dzień dzisiej­

szy uzdrowiska na ska­
lę europejską.

Długi jest rejestr za­
sług, mądrych i znaczą­
cych dokonań dr. Zyg­
munta Wilkońskiego, 
które konsolidowały ży­
wioł Polski i utrwalały 
nadzieje na przetrwanie 
trudnego okresu niewo­
li. Niestety, zmarł przed­
wcześnie, w Rąbinie, 
przeżywszy zaledwie 48 
lat, w dzień wigilijny, 
24 grudnia 1880 r. Z 
żalem i szacunkiem Zo­
stał odprowadzony 
przez niezliczone rzesze 
wdzięcznych mieszkań­
ców Kujaw na miejsce 
wiecznego spoczynku, 
na cmentarz przy koś­
ciele romańskim Naj­
świętszej Marii Panny w 
Inowrocławiu obok-kry- 
pty rodziny Grabskich.

W uznaniu zasług doktora Wilkońskiego społe­
czeństwo Inowrocławia w 1937 r. ufundowało w 
parku zdrojowym tablicę pamiątkową którą znisz­
czyli hitlerowcy; Po ostatniej wojnie zaginął także 
ślad po grobie. W 1956 r., z inicjatywy Polskiego 
To warzystwa Le karskiego, wzniesiono w parku uzdro­
wiskowym pomnik ku czci dr. Zygmunta Wilkońskie­
go (wg projektu rzeźbiarki Janiny Leymanowej).

Dr Zygmunt Wilkoński na zawsze wszedł do 
panteonu wybitnych synów Pałuk i Kujaw.

JÓŁEF И AROSE

Zygmunt Wilkoński, syn Floriana
repr. za: "Ziemia Kcyńska" - Józef Marosz

(1867 r.) dla mia­
sta i okolicy To­
warzystwo Poży­
czkowe, które 
przekształcone w 
roku 1889 w ist­
niejący do dzisiaj 
Bank Ludowy, 
udzielało zadłu­
żonym przez wy­
soką rentę grun­
tową rolnikom 
dogodnych kre­
dytów, chroniąc 
ich tym samym 
przed wykupem 
osławionej ko­
misji kolonizacy- Inowrocław; Solanki na starej pocztówce
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JANUSZKOWO
OFERUJE W SPRZEDAŻY

ZAPRASZAMY

ŻNIN, ul. Mickiewicza 41 
(przy pracowni kuśnierza)

- beton towarowy,
- bloczki betonowe,
- obrzeża trawnikowe,
- trylinkę,
- kręgi betonowe , 
-nadproża,
- pustaki Alfa żużlowe,

ON 
oleje 
nawozy 
nawozy

BETONIARNIA
Wojciech Wobowicz, Bożejewiczki 

oferuje do sprzedaży:

E - 94 
ON 
oleje 
nawozy 
nawozy

Ге/. Szubin

86-39-65

PRZEDSIĘBIORSTWO WIELOBRANŻOWE
6

DOMUS PLUS
poleca:
- telewizory produkcji polskiej
- kasety AUDIO - VIDEO
- wolkmeny
- radiomagnetofony itp.

ZAPRASZAMY codziennie 
od godz. 9.30 do 17.30 

w sobotę od 9.30 do 13.30 
RATY BEZ ŻYRANTÓW ORAZ 
BEZPŁATNY DOWÓZ TOWARU

Żnin, Plac Wolności 5

SLĘBOWO
7.00 - 22.00
TEL. 24810

E - 94
ON
oleje
nawozy azotowe ZA. Puławy 
nawozy fosforowo-potasowe 

SA. Lublin
sznurek do pras 
koncentraty (PROHAMIX)

azotowe ZA. Puławy 
fosforowo-potasowe 

SA. Lublin 
sznurek do pras 
gaz do kuchenek 
kombajnowanie zbóż 
zbiór słomy 
koncentraty (PROHAMIX)

JABLÓWKO
7.00 - 20.00

JANUSZKOWO
7.00 - 15.00
TEL. 21137

azotowe ZA. Puławy 
fosforowo-potasowe 

SA. Lublin 
sznurek do pras 
koncentraty (PROHAMIX)

MEBLE O
- parasole, stoły, krzesła, (y 

grille, węgiel, leżaki, itp. 17
- faktury VAT
- otwarte również

w słoneczne niedziele D

ZAPRASZAM^ od 7°° - 16°°
-cement,
- wapno,

- pustaki siporeks,
- cegła pełna,

- cegła dziurawka,
JESTEŚMY PODATNIKIEM VAT

Nowo otwarty SKLEP RTV
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PROGRAM TELEWIZYJNY 22.07-28.07
PIĄTEK 22.07
PROGRAM I
6.00 Kawa czy herbata?
8.05 "Ojciec" - film fab poi.
8.30 Kawa czy herbata? cd. 
Э.00 Wiadomości
9.10 Dla dzieci: "Ciuchcia" oraz 

"Zamek Eureki"
10.05 "Młodzi jeźdźcy"-serial USA
10.55 Muzyczna Jedynka
11.00 Smoczek czy grzechotka?
11.20 "Starting Business English"
11.30 Lato z "Magazynem Noto­

wań"
12.00 Wiadomości
12.10 Telewizja Edukacyjna:
13.55 Program dnia
14.00 Kino letnie: "Kochankowie 

mojej mamy" —film fab. poi.
16.00 Dla dzieci: "Były sobie Ame­

ryki" oraz „Ale cyrki”
16.50 Muzyczna Jedynka
17.00 Teleexpress
17.20 W kinie i na kasecie
17.40 "Tata, a Marcin powie­

dział..."
18.00 Randka w ciemno
18.45 Zulu Gula, Miedziana 13
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 "Piknik w piżamach" - kome­

dia muz. USA
21.55 Puls dnia
22.15 Program rozrywkowy
22.30 Gabinet - Elektryczne Gitary
22.45 Publicystyka kul­

turalna
23.00 Wiadomości
23.10 "Kierunek do 

punktu zero" - film 
fab. USA

0.45-1.45 Program 
rozrywkowy

PROGRAM II
7.30 Panorama
7.35 Powitanie
7.40 "Batman" - serial 

anim.
8.05 Zbliżenia-serwis 

informacyjny
8.10 Przegląd prasy
8.15 Bajki dla dzieci
8.35 Na sportowo odlo­

towo
9.00 "Tam, gdzie cesa­

rze rzymscy zaży­
wali kąpieli" - film dok.

9.30 Przystanek Dwójka w Środzie 
Śląskiej

10.00 Rebusy - teleturniej
10.30 Truskawkowe studio
11.00 "Przystanek Alaska"
12.00 Muzyczne lato w Dwójce
13.00 Panorama
13.15 Co i komu po nas, czyli droga 

do Delf
14.05 Lato mojego życia - Zofia 

Czerwińska
14.25 Niepokoje końca tysiąclecia
14.45 Ojczyzna-polszczyzna
15.05 "Broń XX wieku"
15.35 "Batman"-serial anim. USA
16.00 "Odlecieć stąd"-serial USA
16.50 "Obszar pamięci” — rep.
17.30 Jeden z dziesięciu - teletur­

niej
18.00 Panorama
18.03 Zbliżenia - magazyn infor­

macyjny
18.35 "Mr Bogus"
19.00 Reportaż
18J0 Naszności
ljL25 "Moda'94"
JJLȘ5 Gość w studiu

20.00 "Hemingway" - serial biog. 
USA

21.00 Panorama
21.25 Studio sport
22.20 "Przystanek Alaska" - serial 

USA
23.05 Przystanek Dwójka
23.15 Teatr Komedii i Farsy: "Wa­

kacje w Acapulco"
0.05 Panorama
0.10 Studio sport
I. 10-1.55 "Odleciećstąd"-serial USA

SOBOTA 23.07
PROGRAM I
6.55 Agro linia
7.35 Z Polski
7.45 Wszystko o działce i ogrodzie
8.10 "Dobrana para" - serial 

ang.—USA
9.00 Wiadomości
9.10 Wakacje z "Ziarnem" - próg. 

Red. Katolickiej
9.35 Program dla dzieci: "Euro- 

gra’94", Rejs oraz film z serii 
"Eerie Indiana, czyli Dziwne 
Miasteczko"

II. 00 "Podwodna odyseja ekipy ka­
pitana Cousteau"-franc. film dok.

11.45 "Czas Powstania" - rep. 
12.00 Wiadomości
12.10 "Pro Baltica'94" - rep.
12.40 Taki jest świat
13.05 Muzyka barokowa na Zamku 

Królewskim w Warszawie
13.30 W okolice Stwórcy

14.00 Walt Disney przedstawia
15.15 Teatr Telewizji: "Bliźniak"
16.35 Sensacje XX wieku
17.00 Teleexpress
17.20 "Grand Prix" - Mistrzostwa 

Zawodowych Par Tanecznych
18.10 "Dobrana para"-serial
19.00 Małe wiadomości DD
19.10 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 "Samuraj i kowboje" - wes­

tern franc.-wł.-hiszp.
22.10 Gabinet-Elektryczne Gitary
22.50 Wiadomości
23.05 Sportowa sobota
23.30 "Cztery oblicza strachu" 

- film fab. USA
1.10 "Odrzucony” - dreszczowiec 

USA
3.10-4.10 Nocny odlot

PROGRAM II
7.30 Panorama
7.35 "Znów w Polsce" - rep.
7.45 Nowości medycyny
8.00 Ulica Sezamkowa
9.00 Tacy sami
9.20 Nauka języka migowego

9.35 Klasztory polskie
10.05 Przystanek Dwójka w Trzebnicy
10.40 Dziura w koszu
11.00 Nadzwyczajny koncert "Mu­

zyka jednoczy Europę"
12.00 Akademia Filmu Polskiego: 

"Jak rozpętałem II wojnę świato­
wą" (1) - "Ucieczka" - komedia

13.30 "Ingres Sawy" - rep.
14.00 Listy z Europy
14.30 Studio sport - NBA
15.25 Zwierzęta świata - serial 

dok.
15.55 Losowanie gier liczbowych 

Totalizatora Sportowego
16.00 Potęga futbolu
17.05 "Pełna chata" - serial
17.30 Okiem 'Zgryzu" - ukryta ka­

mera (2) — Trzeźwość
18.00 Panorama
18.03 Zbliżenia — magazyn infor­

macyjny
18.30 Gra
19.00 Szkoła kłamców - Pola Rak­

sa
19.30 Pętla czasu
20.00 "Igraszki lipcowe, czyli pró­

ba akademii z okazji 22 VII 1967"
- program kabaretowy

21.00 Panorama
21.25 Słowo na niedzielę
21.30 Program muzyczny
22.05 Pewnego razu na Dzikim Za­

chodzie: "Człowiek z Alamo"
- western USA

23.20 TRRR - obrazki do nakręca­
nia

24.00 Panorama
0.05-1.35 Rock noc - Lipiec'94

NIEDZIELA 24.07
PROGRAM I
7.00 Rolnictwo na świecie
7.15 Proszę o odpowiedź
7.35 Tydzień - magazyn rolniczy
8.55 Program dnia
9.00 "Ania z Zielonego Wzgórza" 

- serial
10.25 Szkoła przetrwania
11.00 "Anioł — opowieść o flamen­

co" - serial dok.
12.00 Koncert życzeń
12.30 Z kamerą wśród zwierząt
12.45 Teleferie muzyczne
13.20 Muzyczna poczta
13.40 Wstarym kinie: 'Tajny agent"
15.00 "Rainier de Monaco-samo­

tny książę" - rep.
15.30 Sto pytań do...
16.00 Pieprz i wanilia
16.40 Antena
17.00 Teleexpress
17.30 "Dynastia Colbych" - serial 

USA

18.30 Śmiechu warte - program 
rozrywkowy

19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 "Sinatra" (3/5) - serial USA 
21.05 Sportowa niedziela
21.30 7 dni świat
22.00 Miniatury
22.10 Alicja - show
23.05 "Szpital Britannia"-film fab. ang. 
0.55 W kwartecie z Rossinim
I. 25-2.00 Łazuka i co...

PROGRAM II
7.30 Echa tygodnia
8.00 "Sandokan" - serial
8.25 Słowo na niedzielę
8.30 Film dla niesłyszących: "Sina­

tra" - serial USA
9.30 Sportowe remanenty - mag. 

sportowy
10.30 Wzrockowa lista przebojów
II. 00 "Zapomniana zatoka" - se­

rial ang.
11.50 'Les Girls”-komedia muz. USA
13.40 "Muzyka jest jak narkotyk" 

-film dok.
14.05 Animals
14.30 Podróże w czasie i prze­

strzeni
15.30 Przystanek Dwójka w Rawiczu 
16.00 Wysypisko
16.25 "M.A.S.H."— serial kom. USA
16.50 Erwin Respondek i piłkarze
17.20 Wydarzenie tygodnia
17.50 Camerata 2 przedstawia ...
18.25 Gra - teleturniej
19.00 Koncert Jose Feliciano 
20.00 "A kuku, panie kruku"
20.10 Godzina szczerości - Szymon

Kobyliński
21.00 Panorama
21.25 Program artys­

tyczny
22.15 "Lady Boss" (3/4)

- serial USA
23.05 "Retrospekcja"

- koncert live Stani­
sława Sojki

24.00 Panorama
0.05 Departament Sztuki

- program rozrywkowy 
0.35—1.05 Michał Urba-

niak - New York 1992

PONIEDZIAŁEK
25.07
PROGRAM I
6.00 Kawa czy herbata? 
8.05 "Latający cyrk Mon­

ty Pythona"
8.35 Kawa czy herbata? cd.
9.00 Wiadomości
9.10 Program dla dzieci: "Fotki dla 

ciotki"; z cyklu "Dzieci świata" 
oraz "Zamek Eureki"

10.05 "Dynastia Colbych"-serial USA
10.55 Muzyczna Jedynka
11.00 Przyjemne z pożytecznym
11.20 "Starting Business English"
11.30 Z wiarą w nowe
12.00 Wiadomości
12.10 Telewizja Edukacyjna:
12.10 Kronika lat 60. - Rok 1985
12.30 Historia Europy Środkowej 

XX wieku
13.00 Miejsca niezwykłe
13.15 "Ogniem i mieczem" — wg 

Szymona Kobylińskiego
13.30 To jest historia!
13.35 Videoprzewodnik
13.45 "... swego nie znacie ..."
14.00 Kino letnie: "Bezczelna" 

- film fab. franc..
15.30 Letnie MTV
16.00 Luz - magazyn nastolatków
16.30 Program jubileuszowy, czli 

50, 40, 30, 20 i 10 lat temu

i PRZYJEDŹ STARYM • NOWYM Г

•WĄGROWIEC, ul. Kcyńska 56 AUTORYZOWANY DEALER
tel. 620-150, tlx 04-77-96, fax 622-500, 

• PILA, Al. Poznańska 200, tel. (0-67) 
12-32-46 (Motylewo),
(1-562) nr kier. woj. bydgoskie.

AUTO SALON 
zaprasza Klientów 

do s woich punktó w sprzedaży

***** RATY DLA ROLNIKÓW *****

FABRYCZNIE NOWE
* Polonezy Caro,
* Tico - DX, PM,
* Fiaty-126p FL
* Cinquecento.

Prowadzimy sprzedaż samochodów w formie ratalnej i w leasingu.
Oferujemy bogatą gamę samochodów używanych. U nas kupisz bezpiecznie i bez podatku.

Pośredniczymy w kupnie i sprowadzaniu samochodów z zagranicy.
W ROZLICZENIU PRZYJMUJEMY KRAJOWE SAMOCHODY UŻYWANE!
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16.50 Muzyczna Jedynka
17.00 Teleexpress
17.30 Kwant
18.00 'Latający cyrk Monty Pythona”
18.30 Rock raport
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 Teatr Telewizji: "Uciekła mi 

przepióreczka"
21.50 Prosto z Belwederu
22.05 Puls dnia
22.25 Leksykon polskiej muzyki 

rozrywkowej
23.00 Wiadomości
23.10 Reportaż
23.40 "Romantyczna Angielka"

- film fab. angielski
I. 30-2.15 Przeboje Bogusława Ka­

czyńskiego

PROGRAM II
7.30 Panorama
7.40 "Wojownicze Żółwie Ninja"

- serial anim.
8.05 Zbliżenia-serwis informacyjny
8.10 Przegląd prasy
8.15 "Młodzi tego nie rozumieją"
8.35 Na sportowo odlotowo
9.00 "Miłość i dyplomacja"-serial
9.30 Przystanek Dwójka wTrzebnicy
10.00 "Impresje dalekich ocea­

nów" - film dok.
II. 00 "Stawiam na Tolka Banana"

- serial
12.00 Muzyczne lato w Dwójce 
13.00 Panorama
13.15 "Cyrki świata" - serial
14.20 Animals
14.55 "Generał Bronisław Wienia­

wa Długoszowski" - film dok.
15.35 "Wojownicze Żółwie Ninja"

- serial anim.
16.00 "Jan Serce” (7) - serial
17.00 Przegląd kronik filmowych
17.30 "Miłość i dyplomacja"-serial 
18.00 Panorama
18.03 Zbliżenia - magazyn infor­

macyjny
18.35 Koło fortuny
19.05 "Lasy świata" - film dok.
20.00 "Zdrówko" - serial USA
20.30 Auto - mag. motoryzacyjny 
21.00 Panorama
21.30 Studio sport
21.40 Reporterzy Dwójki przedsta­

wiają
22.00 "Odlot" - film fab. USA.
23.30 Maraton trzeźwości
0.05 Panorama
0.10 Letnia Akademia Muzyki Daw­

nej: Warszawa, Wilanów’94
0.40 Noc i stres
0.55-1.20 "Zdrówko" - serial

WTOREK 26.07
PROGRAM j
6.00 Kawa czy herbata?
8.05 "Inspektor Skrzelak" - serial 

anim. USA
8.30 Kawa czy herbata? cd.
9.00 Wiadomości
9.10 Program dla dzieci
10.00 "Życie” - serial jap.
10.45 Portret europejski
10.55 Muzyczna Jedynka
11.00 Giełda pracy, giełda szans
11.20 "Starting Business English”
11.30 Lato z "Magazynem Noto­

wań"
12.00 Wiadomości
12.10 Telewizja Edukacyjna:
12.15 Sonda z komentarzem
12.45 Świat na dwóch kółkach 
13.05 Lato z nauką
13.25 Bałtyckie wyprawy
13.40 Wakacje ze szkicownikiem
13.55 Program dnia
14.00 Kino letnie: "Romans panny 

Cartier" - film fab. USA

15.30 Reportaż
16.00 Program dla młodych widzów
16.50 Muzyczna Jedynka
17.00 Teleexpress
17.30 Encyklopedia II wojny świa­

towej
18.05 "Inspektor Skrzelak" - serial 

anim. USA
18.30 "Gdzieś tam" - recital Toma­

sza Szweda
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 "Miłosne pas" (2-ost.) - film 

włoski.
21.45 Tylko w Jedynce
22.30 Country Ameryka
23.10 "Człowiek, który zginął 

pod Ankoną" — film dok.
24.00 Studio Gama - Cam­

ping (powt.)
I. 00-2.05 Siódemka w Jedynce

PROGRAM II
7.30 Panorama
7.40 "Przygody Blacky’ego"

- serial anim.
8.05 Zbliżenia — serwis infor­

macyjny
8.10 Przegląd prasy
8.15 Rock fajans - magazy : 

muzyczny
8.35 Nad wodą
9.00 "Miłość i dyplomacja"!

- serial
9.30 Wakacje w Dwójce
10.00 "Krew, pot i chwała”

- film dok.
II. 00 "Zakazana miłość" - serial
12.00 Muzyczne lato w Dwójce
12.50 Magazyn przechodnia 
13.00 Panorama
13.15 Europejski koncert Filharmo­

ników Berlińskich 1994
14.40 Mój mały świat
15.05 "Broń XX wieku"-serial dok.
15.35 "Przygody Blacky’ego" - se­

rial
16.00 "Jan Serce" - serial
17.00 Polska Kronika Filmowa
17.10 Wakacyjne dumania
17.30 "Miłość i dyplomacja" - se­

rial
18.00 Panorama
18.03 Zbliżenia - magazyn infor­

macyjny
18.30 Koło fortuny
19.05 "Jak to zrobiłeś, Billy?"
20.00 Pytania o Polskę
21.00 Panorama
21.30 Studio sport
21.40 Pogotowie ekologiczne 

Dwójki
22.00 Wilder żartem i serio: "Stalag 

17" - film fab. USA
24.00 Panorama
0.05 "Ognisty krzyż”-serial obycz. 

USA
0.50-1.20 Clipol_______________

ŚRODA 27.07
PROGRAM I
6.00 Kawa czy herbata?
8.05 "Komedia z pomyłek" - film 

polski
8.35 Kawa czy herbata? cd.
9.00 Wiadomości
9.10 Program dla dzieci
10.00 "Słoneczny patrol" - serial 

USA
10.55 Muzyczna Jedynka
11.00 Kwadrans na kawę
11.20 "Starting Business English"
11.30 Lato z "Magazynem Noto­

wań”
12.00 Wiadomości
12.10 Telewizja Edukacyjna:
13.55 Program dnia
14.00 Kino letnie: "C.K. Dezerte­

rzy" (2) - film fab. poi.

15.10 Automania
15.40 Trzy razy "Enigma"
16.00 Program dla młodych wi­

dzów
16.50 Muzyczna Jedynka
17.00 Teleexpress
17.30 Klinika zdrowego człowieka
18.05 "Słoneczny patrol” — serial 

USA
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości »
20.10 Program rozrywkowy
21.00 "Żar tropików" - serial USA
22.05 Puls dnia

22.25 Bliskie spotkania
23.00 Wiadomości
23.10 "Trudne decyzje"-film fab. USA 
0.40 XV Przegląd Piosenki Aktor­

skiej - Wrocław’94
I. 25-1.40 Pod światło

PROGRAM II
7.30 Panorama
7.40 "Kacper i jego przyjaciele" 
8.05 Zbliżenia-serwisinformacyjny
8.10 Przegląd prasy
8.15 ”Wakacje Kowalskiego"

- mag, wakacyjny
8.35 Na sportowo odlotowo
9.00 "Miłość i dyplomacja"-serial
9.35 Przystanek Dwójka w Rawiczu 
10.00 "Klasztor Gótweld"-film dok.
II. 00 "Siedem życzeń"-serial TVP 
12.00 Muzyczne lato w Dwójce 
13.00 Panorama
13.15 Cyrki świata
14.15 Zwiedzisz w jednym dniu
14.25 Wielka piłka
14.55 'Twierdza Grudziądz" - film 

dok.
15.25 "Kacper i jego przyjaciele"
15.55 "Jan Serce" - serial TVP
16.55 Losowanie gier liczbowych 

Totalizatora Sportowego
17.00 Przystanek Dwójka w Dolsku
17.30 "Miłość i dyplomacja"-serial 
18.00 Panorama
18.03 Zbliżenia - magazyn infor­

macyjny
18.35 Koło fortuny - teleturniej
19.05 "Spotkanie w pracowni”

- film dok.
20.00 "Sprawy RosieO’Neiir-serial
20.50 Cienie życia
21.00 Panorama
21.30 Ekspres reporterów
22.05 "Radio Romans” - serial
22.35 "Fala" - film dok.
24.00 Panorama
0.05-1.10 Art noc

CZWARTEK 28.07
PROGRAM I
6.00 Kawa czy herbata?
8.05 "Małe cudo" - serial USA
8.30 Kawa czy herbata? cd.

9.00 Wiadomości
9.10 Program dla dzieci
10.05 "Żar tropików" - serial USA
10.55 Muzyczna Jedynka
11.00 Uszyj to sama
11.20 "Starting Business English"
11.30 Lato z "Magazynem Noto­

wań"
12.00 Wiadomości
12.10 Telewizja Edukacyjna:
12.15 "Za kulisami zoo" - serial 

dok.
12.40 To nie prawda, że...
12.55 Klinika zdrowego człowieka 

na wakacjach
13.20 "Suchar" — film dok.
13.55 Program dnia
14.00 Kino letnie: "Córka far­

mera" - film fab. USA
15.35 Piknik mistrzów (1) 
16.00 Program dla dzieci
16.50 Muzyczna Jedynka 
17.00 Teleexpres
17.30 Znaki czasu
18.05 "Małe cudo" - serial 

USA
18.30 Piknik mistrzów (2) 
19.00 Zjedz to sam "O"
19.15 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 "Za wszelką cenę"

- film fab. USA
21.45 Bilans
21.55 Tylko w Jedynce
22.40 Z Ogórkiem po kraju
23.00 Wiadomości gospo­

darcze
23.15 "Powstańcom Warszawy" 

-film dok.
23.45 "Las cosas del querer"-film 

obyczajowy hiszpański
I. 25-1.55 Przeboje "Kabaretowej

listy przebojów"

PROGRAM II
7.30 Panorama
7.40 'Tarzan” - serial
8.05 Zbliżenia-serwis informacyjny
8.10 Przegląd prasy
8.15 "Studio słońce" - wakacyjny 

progr. dla dzieci
8.35 Na sportowo odlotowo
9.00 "Miłość i dyplomacja"-serial
9.30 Wakacje w Dwójce
10.00 "Zadziwiający świat zwie­

rząt" - serial
10.30 Dziura w koszu
II. 00 "Parada oszustów" (3-ost.)

- serial TVP
12.00 Muzyczne lato w Dwójce 
13.00 Panorama
13.15 Studio sport - NBA
14.10 Dedykacje
14.30 Skrzydła bliżej marzeń
15.05 "W konwojach północnych”

- film dok.
15.35 "Tarzan" - serial niem. 
16.00 "Jan Serce" - serial TVP
17.30 "Miłość i dyplomacja”-serial 
18.00 Panorama
18.03 Zbliżenia - magazyn infor­

macyjny
18.35 Koło fortuny - teleturniej
19.05 "Lindsay Anderson znowu 

w Polsce" - film dok.
19.35 "Dziesięć razy Dubuffet"

- film dok.
20.00 Kocham kino:
20.05 Seans filmowy 
21.00 Panorama
21.30 Studio sport
21.40 Historie o historii - Ronda 
22.00 Światła na Biedrzyńską: "In­

ne życie" - film fab. włoski
23.35 Kocham kino
24.00 Panorama
0.05- 1.30 Mrągowo’94

w Podkreślone zostały pro­
gramy telewizji bydgoskiej

ZAWSZE
z TOBĄ՛.

PALUKL PISMO LOKALNE, TEL 209-28
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Uprzejmie prosimy firmy spoza Żnina, których 
Ceny towaru ukazywały się dotychczas, o cotygod­
niowe powiadamianie redakcji o zmianach cen lub 
° ich potwierdzenie na formularzach.

Jeśli nie otrzymamy od Państawa informacji, będzie 
to jednoznaczne z tym, te nie posiadają Państwo 
tadnego z asortymentów.

PRAKTYKI ROLNICZE
W NORWEGII I LUKSEMBURGU
Istnieje możliwość wyjazdu na praktyki rolnicze do Norwegii i Luksemburga dla rolników 

znających języki obce. Przy okazji poznania nowoczesnego rolnictwa zachodniego, można 
zarobić trochę pieniędzy. Organizatorem praktyk jest Stowarzyszenie na Rzecz Rolnictwa, ul. 
Wspólna 417 p. 26, Rzeszów.

Kandydaci mogą zgłaszać się bezpośrednio do Stowarzyszenia lub poprzez Ośrodek 
Doradztwa Rolniczego. Program praktyki 3-miesięcznej jest aktualny cały rok, formalności od 
momentu zgłoszenia są załatwiane przez 3 miesiące.

Praktyka w Norwegii: wiek 18-30 lat, znajomość języka angielskiego, doświadczenie 
rolnicze, dobry stan zdrowia. Mieszkanie i wyżywienie zapewnione przez farmera, pełne 
ubezpieczenie medyczne, 35 godzin pracy tygodniowo, kieszonkowe za wymiar pracy 500 
koron norweskich tygodniowo. Uczestnik ma zapewnione pozwolenie na pracę władz norwes­
kich. Najwcześniejszy termin rozpoczęcia praktyki to przełom roku 1994/1995.

Praktyka w Luksemburgu: wiek 18-29 lat, doświadczenie rolnicze, znajomość języka 
niemieckiego lub francuskiego, dobry stan zdrowia. Warunki socjalne podobne jak w Norwe­
gii. Kieszonkowe 15.000 franków luksemburskich na miesiąc. Ilość godzin pracy zależna od 
profilu produkcji. Większość praktyk będzie się odbywać w farmach z produkcją zwierzęcą.

Pisemne podanie wraz z życiorysem po angielsku (Norwegia) lub po niemiecku (Lukse­
mburg) składać w Ośrodku Doradztwa Rolniczego Minikowo lub na adres Stowarzyszenia.

CENY NA TARGOWISKACH W TYS. ZL.
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Bauza Januszkowo 25.500 22.000 19.000 22.400 ' 20.000 16.500
Biel-Wiśn. Żnin 25.000 22.000 18.000 -
Gigant Szubin 24.500 18.000 20.000 15.000
GS Barcin 25.200 - 21.000 -
GS Gąsawa 25.000 18.000 - -
GS Kcynia 24.500 - ■ ֊
Jaślik. Żnin 25.000 21.500 17.500 - -
Jekiel Mąkoszyn 24.500 18.000 20.500 15.000
Kaleta Mycielewo 25.000 18.000 21.000 20.000 16.000
Kwieciński Żnin 25.000 22.000 18.000 22.000 - 15.000
Lewand. Rogowo 24.500 - 21.000 18.000 16.000
Moraw. Grochowiska 25.000 17.500 21.000 18.000 16.000
Makar. Rynarzewo 24.500 19.000 22.000 ֊ 16.000
Pol-Tusz Jaroszewo 25.000 17.800 .- - -
RSP Grochowiska 26.000 18.000 21.500 19.500 16.500
Turow. Dziewierzewo 25.000 - - - -

fí ֊ÝI
Kupujesz? 

Poszukujesz? 
Sprzedajesz?

Ogłoszenie w Pałukach 
to tylko 30 tysięcy... 

Zapraszamy 
do naszych punktów 

przyjmowania 
ogłoszeń: 

ŻNIN
- Sklep Majster 
ul. Kościuszki 1,

GĄSAWA
- kwiaciarnia w

Rynku 
ROGOWO

- ul. Kościelna 1
KCYNIA

- sklep Ry wal, 
Rynek 19 
WAPNO
-GOK, 

ul. Świerczewskiego 12

A
PORZECZKA CZARNA (1 kg)
Żnin 8
WIŚNIE (1 kg)
Żnin 10
PROSIĘTA (para)
Barcin 5
Janowiec 6
Kcynia 9
Rogowo 13
Szubin 4
JAJA (szL)
Żnin 11
ŻYTO (100 kg)
Szubin 1
PSZENICA (100 kg)
Szubin 5
JĘCZMIEŃ (100 kg)
Szubin 5
MIESZANKA (100 kg)
Szubin 3
ZIEMNIAKI MŁODE (100 kg)
Szubin 1
Żnin 12

в c 0 E

8 8 8 50

11 12 12 75

1.200 1.300 1.400 60
1.200 1.300 1.400 50
1.200 1.300 1.500 75
1.400 1.500 1.600 100
1.200 1.300 1.300 90

•2 2 3 75

200 200 200 20

300 300 300 100

240 240 240 75

200 200 240 75

400 400 400 90
100 400 500 70

A: Liczba sprzedających (podaż), kolumny B, C, D zawierają ceny 
notowane w okresie największego nasilenia obrotów: - minimalne 
(B), najczęstsze (C) i maksymalne (D). Kolumna E zawiera 
zainteresowanie zakupem (popyt) w procentach.

Żnin i Janowice - wtorek; Kcynia - poprzedni piątek; Barcin i 
Rogowo - poprzedni czwartek; Szubin - poprzednia środa

PAŁUKI 29/94 s. 13



UPRAWA RZEPAKU OZIMEGO
W 1994 roku w Rejestrze Odmian COBO RU 

jest sześć odmian polskich: Bolko, Bor, Leo, Mar, 
Marita, Polo i dwie odmiany niemieckie: Ceres, 
Librawo. Do uprawy na glebach lżejszych zalecane 
są odmiany: Leo, Mar, na gleby lepsze zalecane są 
odmiany: Bolko, Bor, Marita i Polo.

Odmiany niemieckie plonują na poziomie od­
mian polskich, z tym, że odmiana Ceres jest bardzo 
wrażliwa na choroby grzybowe. Rzepak jest rośliną, 
którą można siać na glebach do V klasy włącznie, 
ale najwyższe plony uzyskuje się na glebach lep­
szych tj. II, III klasy. Do uprawy rzepaku nie nadają 
się gleby zakwaszone, suche, podmokle oraz torfy.

Przedplonem dla rzepaku ozimego mogą być 
tylko rośliny wcześnie schodzące z pola, groch, 
zielonki, wczesne ziemniaki, motylkowe wielolet­
nie oraz zboża wcześnie schodzące. Nie należy siać 

rzepaku w monokulturze, gdyż zwiększa to zagroże­
nie chorób i szkodników. Prawidłowo wykonanym 
zabiegiem przedsiewnym jest pełen zespół pożniw­
nych zabiegów uprawowych, tj. podorywka z bro­
nowaniem. Ma to bardzo duże znaczenie w walce z 
samosiewami i chwastami. Orkę siewną wykonuje­
my po pełnych wschodach osypanych nasion. Walka 
z wschodzącymi chwastami ma bardzo duże znacze­
nie i dlatego lepiej jest wykonać orkę siewną z 
wałem ugniatającym tuż przed siewem, niż rezyg­
nować z wykonania pielęgnowanej podorywki. 
Wcześniej wykonana orka pozwala na odleżenie 
gleby i umożliwia poprzez uprawę przedsiewną 
dodatkowe likwidowanie chwastów, samosiewów. 
Na glebach w bardzo wysokiej kulturze nie zachwa­
szczonej po takich przedplonach jak ziemniak, groch 
czy mieszanka zbożowo-strączkowa na zielonkę, 

uprawę roli pod rzepak można ograniczyć do orki 
siewnej. Rzepak wymaga gleb o odczynie obojęt­
nym o ph 6-6,5. W przypadku jeżeli ph jest niskie 
zaleca się wapnować pole po zbiorze przedplonu w 
ilości około 3 է/ha wapna węglanowego przed 
podorywką.

Rzepak ma bardzo duże wymagania nawozowe. 
Nawożenie obornikiem jest zalecane bezpośrednio 
pod rzepak na glebach słabszych i po przedplonach 
sianych w czwartym i dalszych latach po jego 
stosowaniu. Nawozy fosforowo-potasowo-magne- 
zowe najlepiej jest wysiać na ściernisko. Przy za­
stosowaniu zabiegów uprawowych nastąpi dobre 
wymieszanie ich z glebą.

Wysokość dawek poszczególnych składników 
zależy od zasobności gleby i przy średniej zasobnoś­
ci wynosi P,Oj około 70 kg/ha, K2O około 150 kg/ 
ha. Z nawozów fosforowych zalecany jest superos- 
fat pojedynczy, który zawiera 18% P2O5, 28% 
CaO, 10% siarki, 0,7% bom. Potas najlepiej stoso­
wać częściowo w formie Kainitu (100 kg K,O/ha) 
zawiera 14%-18% K,O.i 16% siarczanu magnezu, 
resztę w postaci Kamexu - zawiera 40% K,O, 4% 
MgO, 3% siarki.

Po dobrych przedplonach groch, motylkowe 
wieloletnie stosowanie azotu przedsiewnie jest zbę­
dne, po zbożach zaleca się nawożenie do 40 kg N/ 
ha. W przypadku stwierdzenia w październiku gło­
du azotowego objawiające się czerwienieniem liś­
ci, można zastosować dolistne dokarmianie 12% 
roztworem mocznika. Do siewu najlepiej zakupić 
gotowe nasiona zaprawione w ilości około 5 kg/ha. 
Wysiew zwiększyć o 20% przy przekroczeniu ter­
minu siewu, po gorszych przedplonach na słabych 
glebach.

Optymalnym terminem siewu rzepaku jest okres 
od 10 do 20 sierpnia. Wysiane w tym okresie rośliny 
najlepiej przygotowują się do przezimowania.

Nasiona rzepaku powinny być wysiane do 2 cm 
głębokości równomiernie na całym polu. Przy prze­
suszonej powierzchni gleby nasiona umieścić na 
głębokości 3 cm. Rozstawa redlić przy chemicznym 
zwalczaniu chwastów na dużych plantacjach po­
winna wynosić 18-25 cm. Zaleca się pozostawić 
ścieżki technologiczne, do przejazdu kół ciągnika w 
czasie zabiegów agrotechnicznych.Nadszedł czas żniw fot. Maria IVarda

c
Nie tylko dla rolników! Uwaga - działkowicze!

SUSZARKI DO OWOCÓW
Na janowieckich targach rolnych zaprezentowa­

ne zostały nowozelandzkie suszarki Harvest Maid.
Dzięki odpowiednim rozwiązaniom technicz­

nym łagodny przepływ ciepłego powietrza umożli­
wia równomierne odwadnianie wszystkich produk­
tów spożywczych. Ususzona żywność zachowuje 
swój smak, kolor, zapach i prawie wszystkie warto­
ści odżywcze. Dla porównania, żywność konserwo­
wana w puszkach traci do 80% wartości odżyw­
czych, mrożona - 40-60%, a żywność prawidłowo 
ususzona zaledwie 3-5% (dane Amerykańskiego 
Ministerstwa Rolnictwa).

Są dwa typy suszarek Harvest Maid: mniejsza 
SNE 0-4 o mocy 500 W dla gospodarstw domo­
wych i działkowiczów i większa - FD-1000E-4 o 
mocy 1000 W przeznaczone dla większych gospo­
darstw domowych i drobnych producentów suszu. 
Każda suszarka składa się z podstawy zawierającej 
zespół elektryczno-elektroniczny z biezpiecznikami 
i termostatem pozwalającym regulować temperatu­
rę, czterech tac z wkładkami plastikowymi i pokry­

wy. Zaletą obu typów suszarek jest to, że można je 
powiększać, dokupując dodatkowe tace. Mniejszą 
suszarkę można zwiększyć do 10 tac, a większą aż 
do 30.

Suszyć na suszarkach Harvest Maid można pra­
ktycznie wszystko: warzywa, owoce, grzyby, zioła, a 
metoda suszenia jest prosta, szybka i tania. Przygo­
towując produkty do suszenia należy je umyć i 
poukładać na tacach, większe owoce pokroić w 
plasterki. Po nastawieniu odpowiedniej temperatu­
ry suszarka pracuje bez dalszego nadzoru. Pracują­
cą suszarkę można bezpiecznie pozostawić na noc.

Na suszarkach Harvest Maid można suszyć 
jednocześnie różne produkty (np. truskawki i kope­
rek). Zapachy nie mieszają się, a po ususzeniu oba 
produkty zachowują zapach i naturalny smak. Susz 
należy przechowywać w szczelnie zamkniętych to­
rebkach plastikowych lub słojach.

Przejrzałe owoce nadają się na płaty owocowe, 
rzecz u nas dotychczas nieznaną. Rozgniecioną ma­
sę z jednego lub kilku gatunków owoców układa się 

na wkładce stałej tacy. Po wysuszeniu otrzymuje się 
cienką warstwę mieszanki owocowej, którą roluje 
się i przechowuje zawiniętą w folię plastikową. 
Ruloniki te posypane wiórkami kokosowymi czy 
orzechami i pokrojone na mniejsze kawałki, stano­
wią niezwykle pożywne i zdrowe słodycze dla dzie­
ci. Podobnie można suszyć pomidory, a wysuszony 
płat pomidorowy po zmiksowaniu stanowi gotowy 
produkt do przygotowania zupy pomidorowej, so­
sów, dodatek do mięs.

Za pomocą suszarki można suszyć również grzy­
by. Suszarki te są idealne do suszenia ziół (na skalę 
większą - wydajniejsze są suszarki typu FD 1000E- 
4) i roślin przyprawowych, jak koperek, pietruszka, 
tymianek, mięta.

Wyłącznym dystrybutorem suszarek Harvest 
Maid jest firma Makpol s.c., 01-804 Warszawa, ul. 
Granowska 14, tel. 34-10-62, fax. 27-42-56.

......-
MYŚLISZ ZKOHöMICZnn 

CZYTAJ
PAtVCKI MAGAZYN HOLNICZYt
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Р'Жа nożna

Pierwsze sparringi
UDANY POWRÓT

ZWERYFIKOWANE TABELE PRZEZ 
OZPN W BYDGOSZCZY

DO DRUŻYNY 
ARTURA 
BURSZTYŃSKIEGO 
Notecianka Pakość - Pałuczanka 6:2 (5:0)
Po tygodniu treningów żnińska Pałuczanka ro­

zegrała pierwszy mecz kontrolny z Notecianką w 
Pakości. Goście przegrali zdecydowanie 6:2 (5:0). 
Po przerwie piłkarze Pałuczanki zagrali lepiej gdyż 
tę część wygrali 2:1. Bramki dla Pałuczanki zdobyli 
Radosław Stelmaszewski i Artur Bursztyński, 
którego występ należy uznać za udany po prawie 
trzyletniej przerwie. Mecz rozegrano w upale, przy 
czym trener Pałuczanki Adam Bialożyński do dys­
pozycji miał tylko 12 zawodników i na dodatek 
żadnego bramkarza. Drużyna grała w następującym 
składzie: Jarosław Picliłacz, Zenon Polaszewski, 
Andrzej Tubisz, Jan Cichowicz, Marcin Liana, 
Kanul Dojaś, Krzysztof Gotowicz, Radosław Ste- 
hnaszewsld, Mariusz Koralewski, Karol Chare- 
ński i Artur Bursztyński (pozostali zawodnicy 
przedłużyli sobie urlopy).

Inne wyniki:
Notecianka Pakość - Pogoń Mogilno 5:2 
Tucholanka - Wda 1:6
Grom Więcbork - Adriana Chełmno 8:3
Stoper Gromu Więcbork - Sławomir Kosmela 

podjąłtreningi w ПІ-ligowej Kotwicy Kołobrzeg, (gb)

TURNIEJ
W NIEMCZYNIE
Już po raz dnigi w Niemczynie, na boisku do 

piłki nożnej miał miejsce Gminny Turniej Drużyn 
Piłkarskich. Organizatorem turnieju był Gminny 
Ośrodek Kultury, któremu w przeprowadzeniu 
przedsięwzięcia dopomógł Gminny Ludowy Klub 
Sportowy Sokół.

W upalne południe do turnieju przystąpiło osiem 
drużyn: z Dąbrowy, Stępuchowa, Niemczyna, Sta- 
rężyna, Mokronos, Kołybek i Damasławka, przy 
czym Damasławek wystawił dwie drużyny: Damas­
ławek Lech i Damasławek GOK.

O godzinie 11 °'։ wystąpiła drużyna trampkarzy 
klubu Sokół Damasławek przeciwko Szkolnemu 
Klubowi Sportowemu z Dziewierzewa. Wynik me­
czu 1:1.

W turnieju piłkarskim seniorów IV miejsce 
zajęła drużyna ze Starężyna, III miejsce zajęła Dą­
browa, II miejsce zajęła drużyna Damasławek Lech 
a zwycięzcą turnieju został zespół z Niemczyna.

Zwycięzcy turnieju otrzymali od sponsora Emi­
la Palki - Bar Uniwersalny, karton piwa. Natomiast 
król strzelców w drużynie Damasławek Lech Grze­
gorz Jakubiak otrzymał nagrodę wartości 500.000 
zł od Leszka Witczaka, Tadeusza Kurka i Ma­
riana Szwedy.

Turniej przebiegał przy upalnej pogodzie, jed­
nak nie przeszkadzało to w efektownej i mistrzows­
kiej grze wszystkich drużyn. Sporą niespodzianką 
turnieju była drużyna z Kobyłek, która zaprezento­
wała futbol skuteczny i przemyślany. (ab)

1. Rafał Witucki

JUNIORZY STARSI GRUPA II
1. Sparta Janowiec Wlkp. 12 15 31-21
2. Pałuczanka Żnin 12 14 29-14
3. Zagłębie Bielawy 12 14 25-19
4. Chemik II Bydgoszcz 12 13 24-24
5. Dąb Barcin 12 13 29-20
6. Pogoń Mogilno 12 8 15-44
7. Zjednoczeni Trzemeszno 12 7 25-36

M1ODZICY STARSI GRUPA III
1. Zawisza II Bydgoszcz 18 33 85-8
2. Sparta Janowiec Wlkp. 18 32 56-14
3. Pałuczanka Żnin 18 21 31-27
4. Chemik II Bydgoszcz 18 21 44-31
5. Dąb Barcin 18 20 49-20
6. Zagłębie Bielawy 18 17 55-31
7. MKS SP nr 44 Bydg. II 18 14 35-50
8. Polonia Potulice 18 14 31-54
9. Szubinianka 18 8 21-70
10. Spójnia Białe Biota IX 0 7-115

МІОВгіСЛ' MIODSI GRUPA iii
1. Zagłębie Bielawy 14 23 60-11
2. Polonia Potulice 14 23 60-14
3. Noteć Łabiszyn 14 21 58-14
4. Dąb Barcin 14 17 36-18
5. Sparta Janowiec Wlkp. 14 15 29-18
6. Pałuczanka Żnin 14 8 30-53
7. Spójnia Białe Biota 14 5 14-57
8. Pogoń Lisi Ogon 14 0 7-109
W przypadku równej ilości punktów, o wyższym

miejscu decydują rezultaty bezpośrednich spotkań.
Kadra I zespołu klasy okręgowej seniorów Pa-

łuczanki Żnin na sezon rozgrywkowy 1994/95
Bramkarze:

2. Tomasz Maciejewski - przeszedł z juniorów
Obrońcy:

3. Jarosław Pichlacz - powrócił do drużyny z 
wojska

PODZIĘKOWANIA
Fundacja Dar Serca w Żninie składa serdeczne 

podziękowanie wszystkim ofiarodawcom, którzy 
drugiego i trzeciego lipea 1994 r. z okazji Między­
narodowych Zawodów Motorowodnych dożyli drob­
ne datki do puszek na wsparcie naszej działalności.

Zebrana kwota w wysokości 3.664.000 zł prze­
znaczona zostala na kolonie dla dzieci niepełnos­
prawnych.

Szczególne podziękowanie za życzliwość skła­
damy Komitetowi Organizacyjnemu Zawodów, Mię­
dzyszkolnemu Klubowi Żeglarskiemu, harcerzom i 
ich opiekunowi J. Popielarz, oraz spikerom J. 
Schmidtowi i A. Radomskiemu.

Oddzielne podziękowanie Zarząd Fundacji skła­
da firmie Dra-Mito za znaczne włączenie się do 
naszej akcj i.

Jednocześnie dziękujemy redaktorowi naczel­
nemu Pałuk Dominikowi Księskiemu za bezpłatne 
publikowanie naszych informacji i podziękowań.

ZARZĄD FUNDACJI
DAR SERCA 

W ŻNINIE

4. Jan Cichowicz
5. Zenon Polaszewski
6. Piotr Przywara
7. Grzegorz Weszka - powrócił do gry po dłuższej 
przerwie
8. Kanul Dojaś - przeszedł z juniorów
10. Andrzej Tubisz

Rozgrywający:
11. Dawid Dojaś - przeszedł z juniorów
12. Marcin Liana
13. Daniel Mariuszyc - przeszedł z juniorów
14. Rafal Grabowski - przeszedł zjuniorów
15. Paweł Gwit - przeszedł zjuniorów
16. Artur Bursztyński - powrócił do gry po dłuż­
szej przerwie
17. Janusz Kuśnierek - powrócił do drużyny z wojska

Napastnicy
18. Karol Chareński
19. Robert Danelski
20. Radosław Stelmaszewski
21. Tomasz Kowalik
22. Krzysztof Gotowicz
23. Andrzej Lisiecki
24. Maciej Gąsiorowski - przeszedł zjuniorów
25. Mariusz Koralewski - przeszedł zjuniorów
26. Eligiusz Kaploński - przeszedł zjuniorów
27. Aleksander Kośmicki

Z drużyny odeszli: Ryszard Lisiecki - służba 
wojskowa, Adam Dutkiewicz - zakończył karierę.

Trener - Adam Białożyński, asystent trenera - 
Jerzy Patalas, kierownik drużyny - Błażej Gaczko- 
wski. (gb)

MICHAŁ ŚWISZCZ I 
KAROL MILEJCZAK 
W KADRZE
Wydział Szkolenia Bydgoskiego Okręgowego 

Związku Piłki Nożnej powołał do reprezentacji 
BOZPN Michajłowicza zawodników MKS Pału­
czanka Michała Świszczą i Karola Milejczaka, 
którzy w dniach 27.07-05.08.1994 roku przebywać 
będą na obozie szkoleniowym kadry w Ustce. Uwa­
ga zawodnicy: zbiórka dnia 27 lipea br. godz. 9°° - 
Torbyd ul. Chopina 11. (gb)

WFFKFA/P W ТСУЙІ/ІѴ/ИИ
23 VII 94 r. (sobota), godz. 15м - stadion 

miejski w Żninie, ul. Gnieźnieńska: mecz sparrin- 
gowy MKS Pałuczanka - Zjednoczeni Trzemeszno. 
Cena biletu 10.000 zł (nie ma ulgowych).

23 VII 94 r. (sobota), godz. 17°’ Super puchar 
Gazety Pomorskiej - stadion miejski w Żninie: 
beniaminkowie III ligi Pomorze՛, mistrz wojewódz­
twa bydgoskiego Chojniczanka Chojnice - mistrz 
województwa toruńskiego Sparta Brodnica. Cena 
biletu 10.000 zł (nie ma ulgowych).

25 VII94 r. (poniedziałek), godz. 1700 - stadion 
miejski w Żninie: sparringowe spotkanie Pałuczan­
ka Żnin - Chojniczanka Chojnice.
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UPRAWA RZEPAKU OZIMEGO
W 1994 roku w Rejestrze Odmian COBORU 

jest sześć odmian polskich: Bolko, Bor, Leo, Mar, 
Marita, Polo i dwie odmiany niemieckie: Ceres, 
Librawo. Do uprawy na glebach lżejszych zalecane 
są odmiany: Leo, Mar, na gleby lepsze zalecane są 
odmiany: Bolko, Bor, Marita i Polo.

Odmiany niemieckie plonują na poziomie od­
mian polskich, z tym, że odmiana Ceres jest bardzo 
wrażliwa na choroby grzybowe. Rzepak jest rośliną, 
którą można siać na glebach do V klasy włącznie, 
ale najwyższe plony uzyskuje się na glebach lep­
szych tj. II, III klasy. Do uprawy rzepaku nie nadają 
się gleby zakwaszone, suche, podmokle oraz torfy.

Przedplonem dla rzepaku ozimego mogą być 
tylko rośliny wcześnie schodzące z pola, groch, 
zielonki, wczesne ziemniaki, motylkowe wielolet­
nie oraz zboża wcześnie schodzące. Nie należy siać 

rzepaku w monokulturze, gdyż zwiększa to zagroże­
nie chorób i szkodników. Prawidłowo wykonanym 
zabiegiem przedsiewnym jest pelen zespól pożniw­
nych zabiegów uprawowych, tj. podorywka z bro­
nowaniem. Ma to bardzo duże znaczenie w walce z 
samosiewami i chwastami. Orkę siewną wykonuje­
my po pełnych wschodach osypanych nasion. Walka 
z wschodzącymi chwastami ma bardzo duże znacze­
nie i dlatego lepiej jest wykonać orkę siewną z 
wałem ugniatającym tuż przed siewem, niż rezyg­
nować z wykonania pielęgnowanej podorywki. 
Wcześniej wykonana orka pozwala na odleżenie 
gleby i umożliwia poprzez uprawę przedsiewną 
dodatkowe likwidowanie chwastów, samosiewów. 
Na glebach w bardzo wysokiej kulturze nie zachwa­
szczonej po takich przedplonach jak ziemniak, groch 
czy mieszanka zbożowo-strączkowa na zielonkę, 

Nadszedł czas żniw fot. Maria Warda

uprawę roli pod rzepak można ograniczyć do orki 
siewnej. Rzepak wymaga gleb o odczynie obojęt­
nym o ph 6-6,5. W przypadku jeżeli ph jest niskie 
zaleca się wapnować pole po zbiorze przedplonu w 
ilości około 3 է/ha wapna węglanowego przed 
podorywką.

Rzepak ma bardzo duże wymagania nawozowe. 
Nawożenie obornikiem jest zalecane bezpośrednio 
pod rzepak na glebach słabszych i po przedplonach 
sianych w czwartym i dalszych latach po jego 
stosowaniu. Nawozy fosforowo-potasowo-magne- 
zowe najlepiej jest wysiać na ściernisko. Przy za­
stosowaniu zabiegów uprawowych nastąpi dobre 
wymieszanie ich z glebą.

Wysokość dawek poszczególnych składników 
zależy od zasobności gleby i przy średniej zasobnoś­
ci wynosi P,OS około 70 kg/ha, K2O około 150 kg/ 
ha. Z nawozów fosforowych zalecany jest superos- 
fat pojedynczy, który zawiera 18% P,O5, 28% 
CaO, 10% siarki, 0,7% bom. Potas najlepiej stoso­
wać częściowo w formie Kainitu (100 kg K,O/ha) 
zawiera 14%-18% K,O.i 16% siarczanu magnezu, 
resztę w postaci Kamexu - zawiera 40% K2O, 4% 
MgO, 3% siarki.

Po dobrych przedplonach groch, motylkowe 
wieloletnie stosowanie azotu przedsiewnie jest zbę­
dne, po zbożach zaleca się nawożenie do 40 kg N/ 
ha. W przypadku stwierdzenia w październiku gło­
du azotowego objawiające się czerwienieniem liś­
ci, można zastosować dolistne dokarmianie 12% 
roztworem mocznika. Do siewu najlepiej zakupić 
gotowe nasiona zaprawione w ilości około 5 kg/ha. 
Wysiew zwiększyć o 20% przy przekroczeniu ter­
minu siewu, po gorszych przedplonach na słabych 
glebach.

Optymalnym terminem siewu rzepaku jest okres 
od 10 do 20 sierpnia. Wysiane w tym okresie rośliny 
najlepiej przygotowują się do przezimowania.

Nasiona rzepaku powinny być wysiane do 2 cm 
głębokości równomiernie na całym polu. Przy prze­
suszonej powierzchni gleby nasiona umieścić na 
głębokości 3 cm. Rozstawa redlić przy chemicznym 
zwalczaniu chwastów na dużych plantacjach po­
winna wynosić 18-25 cm. Zaleca się pozostawić 
ścieżki technologiczne, do przejazdu kól ciągnika w 
czasie zabiegów agrotechnicznych.

c
Nie tylko dla rolników! Uwaga - działkowicze!

SUSZARKI DO OWOCÓW
Na janowieckich targach rolnych zaprezentowa­

ne zostały nowozelandzkie suszarki Harvest Maid.
Dzięki odpowiednim rozwiązaniom technicz­

nym łagodny przepływ ciepłego powietrza umożli­
wia równomierne odwadnianie wszystkich produk­
tów spożywczych. Ususzona żywność zachowuje 
swój smak, kolor, zapach i prawie wszystkie warto­
ści odżywcze. Dla porównania, żywność konserwo­
wana w puszkach traci do 80% wartości odżyw­
czych, mrożona - 40-60%, a żywność prawidłowo 
ususzona zaledwie 3-5% (dane Amerykańskiego 
Ministerstwa Rolnictwa).

Są dwa typy suszarek Harvest Maid: mniejsza 
SNE 0-4 o mocy 500 W dla gospodarstw domo­
wych i działkowiczów i większa - FD-1000E-4 o 
mocy 1000 W przeznaczone dla większych gospo­
darstw domowych i drobnych producentów suszu. 
Każda suszarka składa się z podstawy zawierającej 
zespół elektryczno-elektroniczny z biezpiecznikami 
i termostatem pozwalającym regulować temperatu­
rę, czterech tac z wkładkami plastikowymi i pokry­

wy. Zaletą obu typów suszarek jest to, że można je 
powiększać, dokupując dodatkowe tace. Mniejszą 
suszarkę można zwiększyć do 10 tac, a większą aż 
do 30.

Suszyć na suszarkach Harvest Maid można pra­
ktycznie wszystko: warzywa, owoce, grzyby, zioła, a 
metoda suszenia jest prosta, szybka i tania. Przygo­
towując produkty do suszenia należy je umyć i 
poukładać na tacach, większe owoce pokroić w 
plasterki. Po nastawieniu odpowiedniej temperatu­
ry suszarka pracuje bez dalszego nadzoru. Pracują­
cą suszarkę można bezpiecznie pozostawić na noc.

Na suszarkach Harvest Maid można suszyć 
jednocześnie różne produkty (np. truskawki i kope­
rek). Zapachy nie mieszają się, a po ususzeniu oba 
produkty zachowują zapach i naturalny smak. Susz 
należy przechowywać w szczelnie zamkniętych to­
rebkach plastikowych lub słojach.

Przejrzałe owoce nadają się na płaty owocowe, 
rzecz u nas dotychczas nieznaną. Rozgniecioną ma­
sę z jednego lub kilku gatunków owoców układa się 

na wkładce stałej tacy. Po wysuszeniu otrzymuje się 
cienką warstwę mieszanki owocowej, którą roluje 
się i przechowuje zawiniętą w folię plastikową. 
Ruloniki te posypane wiórkami kokosowymi czy 
orzechami i pokrojone na mniejsze kawałki, stano­
wią niezwykle pożywne i zdrowe słodycze dla dzie­
ci. Podobnie można suszyć pomidory, a wysuszony 
plat pomidorowy po zmiksowaniu stanowi gotowy 
produkt do przygotowania zupy pomidorowej, so­
sów, dodatek do mięs.

Za pomocą suszarki można suszyć również grzy­
by. Suszarki te są idealne do suszenia ziół (na skalę 
większą - wydajniejsze są suszarki typu FD 1000E- 
4) i roślin przyprawowych, jak koperek, pietruszka, 
tymianek, mięta.

Wyłącznym dystrybutorem suszarek Harvest 
Maid jest firma Makpol s.c., 01-804 Warszawa, ul. 
Granowska 14, tel. 34-10-62, fax. 27-42-56.

(7 .....-
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PAW CU tWUCČ SPOČTOWý
■----- ----------------- —--------------------------------------------------------------------------------- *________________________________________ ________ _______
piłko nożna

ZWERYFIKOWANE TABELE PRZEZ 
OZPN W BYDGOSZCZY

Pierwsze sparringi
UDANY POWRÓT 
DO DRUŻYNY 
ARTURA 
BURSZTYŃSKIEGO
Notecianka Pakość ֊ Pałuczanka 6:2 (5:0)
Po tygodniu treningów żnińska Pałuczanka ro­

zegrała pierwszy mecz kontrolny z Notecianką w 
Pakości. Goście przegrali zdecydowanie 6:2 (5:0). 
Po przerwie piłkarze Pałuczanki zagrali lepiej gdyż 
tę część wygrali 2:1. Bramki dla Pałuczanki zdobyli 
Radosław Stelmaszewski i Artur Bursztyński, 
którego występ należy uznać za udany po prawie 
trzyletniej przerwie. Mecz rozegrano w upale, przy 
czym trener Pałuczanki Adam Białożyński do dys­
pozycji miał tylko 12 zawodników i na dodatek 
żadnego bramkarza. Drużyna grała w następującym 
składzie: Jarosław Pichłacz, Zenon Polaszewski, 
Andrzej Tubisz, Jan Cichowicz, Marcin Liana, 
Kamil Dojaś, Krzysztof Gotowicz, Radosław Ste­
lmaszewski, Mariusz Koralewski, Karol Cliare- 
ński i Artur Bursztyński (pozostali zawodnicy 
przedłużyli sobie urlopy).

Inne wyniki:
Notecianka Pakość - Pogoń Mogilno 5:2 
Tuchołanka - Wda 1:6
Grom Więcbork - Adriana Chełmno 8:3
Stoper Gromu Więcbork - Sławomir Kosinela 

podjąłtreningi w III-ligowej Kotwicy Kołobrzeg, (gb)

TURNIEJ
W NIEMCZYNIE
Już po raz drugi w Niemczynie, na boisku do 

piłki nożnej miał miejsce Gminny Turniej Drużyn 
Piłkarskich. Organizatorem turnieju był Gminny 
Ośrodek Kultury, któremu w przeprowadzeniu 
przedsięwzięcia dopomógł Gminny Ludowy Klub 
Sportowy Sokół.

W upalne południe do turnieju przystąpiło osiem 
drużyn: z Dąbrowy, Stępuchowa, Niemczyna, Sta- 
rężyna, Mokronos, Kołybek i Damasławka, przy 
czym Damasławek wystawił dwie drużyny: Damas­
ławek Lech i Damasławek GOK.

O godzinie 1100 wystąpiła drużyna trampkarzy 
klubu Sokół Damasławek przeciwko Szkolnemu 
Klubowi Sportowemu z Dziewierzewa. Wynik me­
czu 1:1.

W turnieju piłkarskim seniorów IV miejsce 
zajęła drużyna ze Starężyna, III miejsce zajęła Dą­
browa, II miejsce zajęła drużyna Damasławek Lech 
a zwycięzcą turnieju został zespół z Niemczyna.

Zwycięzcy turnieju otrzymali od sponsora Emi­
la Pałki - Bar Uniwersalny, karton piwa. Natomiast 
król strzelców w drużynie Damasławek Lech Grze­
gorz Jakubiak otrzymał nagrodę wartości 500.000 
zł od Leszka Witczaka, Tadeusza Kurka i Ma­
riana Szwedy.

Turniej przebiegał przy upalnej pogodzie, jed­
nak nie przeszkadzało to w efektownej i mistrzows­
kiej grze wszystkich drużyn. Sporą niespodzianką 
turnieju była drużyna z Kobyłek, która zaprezento­
wała futbol skuteczny i przemyślany. (ab)

JUNIORZY STARSI GRUPA II
1. Sparta Janowiec Wlkp. 12 15 31-21
2. Pałuczanka Żnin 12 14 29-14
3. Zagłębie Bielawy 12 14 25-19
4. Chemik II Bydgoszcz 12 13 24-24
5. Dąl> Barcin 12 13 29-20
6. Pogoń Mogilno 12 8 15-44
7. Zjednoczeni Trzemeszno 12 7 25-36

M1ODZICY STARSI GRUPA 111
1. Zawisza II Bydgoszcz 18 33 85-8
2. Sparta Janowiec Wlkp. 18 32 56-14
3. Pałuczanka Żnin 18 21 31-27
4. Chemik II Bydgoszcz 18 21 44-31
5. Dąb Barcin 18 20 49-20
6. Zagłębie Bielawy 18 17 55-31
7. MKS SP nr 44 Bydg. 11 18 14 35-50
8. Polonia Potulice 18 14 31-54
9. Szubinianka 18 8 21-70
10. Spójnia Białe Biota 18 0 7-115

M1ODZICY MłODSI GRUPA III
1. Zagłębie Bielawy 14 23 60-11
2. Polonia Potulice 14 23 60-14
3. Noteć Łabiszyn 14 21 58-14
4. Dąb Barcin 14 17 36-18
5. Sparta Janowiec Wlkp. 14 15 29-18
6. Pałuczanka Żnin 14 8 30-53
7. Spójnia Białe Biota 14 5 14-57
8. Pogoń Lisi Ogon 14 0 7-109
W przypadku równej ilości punktów, o wyższym

miejscu decydują rezultaty bezpośrednich spotkań.
Kadra I zespołu klasy okręgowej seniorów Pa-

łuczanki Żnin na sezon rozgrywkowy 1994/95
Bramkarze:

1. Rafal Witucki
2. Tomasz Maciejewski - przeszedł z juniorów

Obrońcy:
3. Jarosław Pichłacz - powróci! do drużyny z 
wojska

PODZIĘKOWANIA
Fundacja Dar Serca w Żninie składa serdeczne 

podziękowanie wszystkim ofiarodawcom, którzy 
drugiego i trzeciego lipea 1994 r. z okazji Między­
narodowych Zawodów Motorowodnych złożyli drob­
ne datki do puszek na wsparcie naszej działalności.

Zebrana kwota w wysokości 3.664.000 zł prze­
znaczona zostala na kolonie dla dzieci niepełnos­
prawnych.

Szczególne podziękowanie za życzliwość skła­
damy Komitetowi Organizacyjnemu Zawodów, Mię­
dzyszkolnemu Klubowi Żeglarskiemu, harcerzom i 
ich opiekunowi J. Popielarz oraz spikerom J. 
Schmidtowi i A. Radomskiemu.

Oddzielne podziękowanie Zarząd Fundacji skła­
da firmie Dra-Mito za znaczne włączenie się do 
naszej akcji.

Jednocześnie dziękujemy redaktorowi naczel­
nemu Pałuk Dominikowi Księskiemu za bezpłatne 
publikowanie naszych informacji i podziękowań.

ZARZĄD FUNDACJI
DAR SERCA 

W ŻNINIE

4. Jan Cichowicz
5. Zenon Polaszewski
6. Piotr Przywara
7. Grzegorz Weszka - powrócił do gry po dłuższej 
przerwie
8. Kamil Dojaś - przeszedł z juniorów
10. Andrzej Tubisz

Rozgrywający:
11. Dawid Dojaś - przeszedł z juniorów
12. Marcin Liana
13. Daniel Mariuszyc - przeszedł z junioró w
14. Rafał Grabowski - przeszedł zjuniorów
15. Paweł Gwit - przeszedł zjuniorów
16. Artur Bursztyński - powrócił do gry po dłuż­
szej przerwie
17. Janusz Kuśnierek - powrócił do drużyny z wojska

Napastnicy
18. Karol Chareński
19. Robert Danełski
20. Radosław Stelmaszewski
21. Tomasz Kowalik
22. Krzysztof Gotowicz
23. Andrzej Lisiecki
24. Maciej Gąsiorowski - przeszedł zjuniorów
25. Mariusz Koralewski - przeszedł zjuniorów
26. Eligiusz Kaploński - przeszedł zjuniorów
27. Aleksander Kośmicki

Z drużyny odeszli: Ryszard Lisiecki - służba 
wojskowa, Adam Dutkiewicz - zakończył karierę.

Trener - Adam Białożyński, asystent trenera - 
Jerzy Patalas, kierownik drużyny - Błażej Gaczko- 
wski. (gb)

MICHAŁ ŚWISZCZ I 
KAROL MILEJCZAK 
W KADRZE
Wydział Szkolenia Bydgoskiego Okręgowego 

Związku Piłki Nożnej powołał do reprezentacji 
BOZPN Michajłowicza zawodników MKS Pału­
czanka Michała Świszczą i Karola Milejczaka, 
którzy w dniach 27.07-05.08.1994 roku przebywać 
będą na obozie szkoleniowym kadry w Ustce. Uwa­
ga zawodnicy: zbiórka dnia 27 lipea br. godz. 9 м - 
Torbyd ul. Chopina 11. (gb)

W 'ГЪУЬиЫАСЦ
23 VII 94 r. (sobota), godz. 15 00 - stadion 

miejski w Żninie, ul. Gnieźnieńska: mecz sparrin- 
gowy MKS Pałuczanka - Zjednoczeni Trzemeszno. 
Cena biletu 10.000 zł (nie ma ulgowych).

23 VII 94 r. (sobota), godz. 170i Super puchar 
Gazety Pomorskiej - stadion miejski w Żninie: 
beniaminkowie III ligi Pomorze՛, mistrz wojewódz­
twa bydgoskiego Chojniczanka Chojnice - mistrz 
województwa toruńskiego Sparta Brodnica. Cena 
biletu 10.000 zł (nie ma ulgowych).

25 VII 94 r. (poniedziałek), godz. 1700 - stadion 
miejski w Żninie: sparringowe spotkanie Pałuczan­
ka Żnin - Chojniczanka Chojnice.

PAŁUKI 29/94 S.15



PORTRET RADY GMINY ROGOWO
Bolesław Barański - lat 64, meliorant, 

żonaty, dwoje dzieci, zamieszkały w Rogowie. 
Działacz PSL. W Radzie Gminy po raz drugi. 
Przewodniczący Komisji Rewizyjnej minionej i 
obecnej kadencji.

Franciszek Bereźnicki - lat 59, rolnik, 
żonaty, pięcioro dzieci, zamieszkały w Mięcierzy- 
nie. Działacz PSL. W Radzie Gminy po raz drugi.

Józefa Błajet - lat 43, inżynier zootechnik, 
mężatka, jedno dziecko, specjalistka doradztwa 
rolniczego w Ośrodku Doradztwa Rolniczego w 
Minikowie. Działacz PSL. W Radzie Gminy po raz 
pierwszy. Zastępca przewodniczącego Rady Gmi­
ny i przewodnicząca Komisji Rozwoju i Rolnictwa.

Stanisław Ciesielski - lat 36, technik 
rolnik, żonaty, troje dzieci, zamieszkały w Czewu- 
jewie. Poseł RP, działacz PSL na szczeblu gminy i 
województwa. Przewodniczący Rady Gminy mi­
nionej i obecnej kadencji.

Henryk Czerniejewski - lat 56, technik 
meliorant żonaty, troje dzieci, pracownik Urzędu 
Gminy w Rogowie. Zamieszkały w Rogowie. W 
Radzie Gminy po raz pierwszy.

Wojciech Czerwiński - lat 42, technik 
rolnik, żonaty, dwoje dzieci, kierownik Sekcji Ob­
sługi w Urzędzie Gminy w Rogowie, zamieszkały 
w Rogowie. W Radzie Gminy po raz pierwszy.

Aleksander Dolata - lat 47, technik rol­
nik, żonaty, dwoje dzieci, pracownik Urzędu Gmi­
ny w Rogowie. Zamieszkały w Rogowie. W Radzie 
Gminy po raz drugi.

Mieczysław Felkel - lat 46, technik rol­
nik, żonaty, dwoje dzieci, zamieszkały wGoście- 
szynie. Sołtys wsi Gościeszyn. W Radzie Gminy po 
raz drugi. Członek Zarządu Gminy.

Wojciech Kobielski - lat 44, rolnik, żo- 
naty, dwoje dzieci, zamieszkały w Bożacinie. W 
Radzie Gminy po raz pierwszy.

Mieczysław Kościelniak - lat 42, le­
karz medycyny, żonaty, dwoje dzieci, zatrudniony 
w Ośrodku Zdrowia w Złotnikach, zamieszkały w 
Złotnikach. W Radzie Gminy po raz drugi. Przewo­
dniczący Komisji Zdrowia, Oświaty, Kultury i Re­
kreacji minionej i obecnej kadencji.

Marian Kowalewski - lal 45, murarz, 
żonaty, troje dzieci, zamieszkały w Lubczu. Sołtys 
wsi Lubcz. Radny Rady Gminy po raz drugi.

Zenon Krenc - lat 61, żonaty, troje dzieci. 
Prezes Rolniczej Spółdzielni Produkcyjnej w Grocho­
wiskach Księżych, zamieszkały w Grochowiskach 
Księżych. Radny Rady Gminy po raz pierwszy. Zastę­
pca przewodniczącego Rady Gminy w Rogowie.

Andrzej Krygier - lat 46, żonaty, troje 
dzieci, rolnik zamieszkały w Gałęzewie. Członek 

PSL. W Radzie Gminy po raz drugi.
Owczarzak Stefan - lat 46, żonaty, troje 

dzieci, rolnik zamieszkały w Gałęzewie. Członek 
PSL w Radzie Gminy po raz drugi.

Franciszka Pilarska - lat 64, mężatka, 
jeden syn - rolnik, zamieszkała w Niedźwiadach. 
Działaczka PSL. W Radzie Gminy po raz drugi. 
Przewodnicząca Ochrony Środowiska, Ładu i Po­
rządku Publicznego.

Hipolit Smaruj - lat 65, żonaty, czworo 
dzieci, rolnik-emeryt zamieszkały w Ryszewie. W 
Radzie Gminy po raz drugi. Sołtys wsi Ryszewo.

Józef Sosnowski - lat 36, żonaty, dwoje 
dzieci, magister inżynier rolnictwa, zamieszkały w 
Rogowie. Wójt Gminy^Rogowo, przewodniczący 
Zarządu Gminy. W Radzie Gminy po raz drugi. 
Delegat do Sejmiku Samorządowego.

Franciszek Szkudlarck - lat40, żonaty, 
jedno dziecko, kierowca autobusu w Urzędzie Gmi­
ny, zamieszkały w Rogowie. Radny Rady Gminy 
po raz drugi. Członek Zarządu Gminy.

Bernard Waszak - lat 34, żonaty, dwoje 
dzieci, rolnik zamieszkały w Budzislawiu. W Ra­
dzie Gminy po raz drugi. Obecnie członek Zarządu 
Gminy.

Jan Wszołek - lat 58, wdowiec, pięcioro 
dzieci, rolnik zamieszkały w Izdebnie. Działacz PSL. 
W Radzie Gminy po raz drugi. Członek Zarządu 
Gminy. zebrała MARIA WARDA

PARAFIA POD WEZWANIEM ŚW. TRÓJCY
■

W SŁABOSZEWIE MA NOWEGO PROBOSZCZA
Ksiądz proboszcz Stanisław Szkutnicki uro­

dził się w 1950 r. w Wągrowcu. Tu w 1968 r., 
ukończył Liceum Ogólnokształcące im. Powstań­
ców Wielkopolskich. Marzeniem księdza Stanisła­
wa było zostać pilotem. W tym celu przeszedł 
odpowiednie kursy przygotowawcze i badania le­
karskie. W czasie wydarzeń marcowych 1968 r., 
ówczesnemu dyrektorowi szkoły przedstawił swoje 
poglądy na temat chrześcijaństwa, ten nie tylko, że 
nie wysyła gotowych dokumentów do szkoły pilo­
tów, ale na oczach księdza Stanisława kreśli je. 
Zostaje zagrożony niedopuszczeniem do matury. 
Ma także obniżone stopnie z różnych przedmiotów, 
szczególnie z historii z bdb. na dst. Maturę zdąje, 
ale świadectwa maturalnego nie otrzymuje z pozo­
stałymi maturzystami od dyrektora w auli szkoły, 
lecz od wychowawczyni w klasie. Te wydarzenia 
bardzo bolą młodego maturzystę, na spełnienie 
marzeń nie ma szans i tu ku zaskoczeniu wszystkich 
decyduje się pozostać księdzem. Wstępuje do Pry­
masowskiego Wyższego Seminarium Duchownego 
w Gnieźnie, gdzie zostaje przyjęty przez Prymasa 
Tysiąclecia. Łańcuch niepowodzeń trwa, a za sło­
wa kiedyś wypowiedziane przychodzi znowu pła­
cić, gdyż opinia poszła dalej i po roku pobytu w 
seminarium, zostaje powołany do odbycia zasadni­
czej służby wojskowej. Tym samym chciano drugi 
już raz zawrócić księdza Stanisława z obranej 
drogi. Wbrew wszystkiemu wytrwał, po dwóch 
latach wraca do seminarium i w roku 1975 otrzy­
muje święcenia kapłańskie.

Pierwszą parafią, do której zostaje skierowany 
młody wikariusz, jest parafia pod wezwaniem św. 
Stanisława w Nakle nad Notecią. W 1976 r. zostaje 
przeniesiony do parafii pod wezwaniem św. Mi­
chała w Gnieźnie. W 1977 r., przeniesiono go do 
Czeszewa nad Wartą do parafii pod wezwaniem 
św. Mikołaja. Po 18 miesiącach pracy, w 1979 r., 
na cztery miesiące, skierowany jest do rodzinnej 

parafii pod wezwaniem św. Jakuba Apostoła w 
Wągrowcu. Od 1 czerwca 1979 r., przeniesienie do 
parafii pod wezwaniem św. Mateusza w Gębicach. 
Rok 1980 to przeniesienie do parafii pod wezwa­
niem św. Jakuba w Barcinie. Na tej placówce 
pozostaje trzy lata i w roku 1983 zostaje przenie­
siony do parafii pod wezwaniem Niepokalanego 
Poczęcia Najświętszej Marii Panny w Nowej Wsi 
Wielkiej kolo Bydgoszczy, skąd w roku 1984 zos- 
taje przeniesiony do parafii pod wezwaniem św. 
Mikołaja w Łabiszynie. Podczas choroby księdza 
proboszcza Tadeusza Błażejewskiego zajmuje się 
budową kościoła pod wezwaniem Błogosławionej 
Urszuli Ledóchowskiej w Lubostroniu. W roku 
1987 kolejne przeniesienie do parafii pod wezwa­
niem św. Ducha w Inowrocławiu. Pracuje tam do 
1989 r., a 27 czerwca zostaje mianowany probosz­
czem i z tym dniem obejmuje parafię pod wezwa­
niem św. Jana Chrzciciela w Chomiąży Szlachec­
kiej. W tej parafii służbę duszpasterską pełnił także 
proboszcz z Łabiszyna ksiądz Tadeusz Błażejews­
ki. W 5 rocznicę mianowania na proboszcza, 27 
czerwca 1994 r., dekretem arcybiskupa Henryka 
Muszyńskiego, zostaje powołany do pracy duszpa­
sterskiej w parafii pod wezwaniem św. Trójcy w 
Słaboszewie, gdzie zostal bardzo gorąco przyjęty, 
tak po pałucku, jak mówi uśmiechnięty ksiądz 
Stanisław. Życie moje, to jak gdyby nie kończący 
się wiraż, kiedy myślałem już, że jest prosta, 
znowu jak turysta, musiałem spakować walizki, bo 
tak można porównać moją dotychczasową pracę 
duszpasterską. Nie zrażam się tym wszystkim - 
powiedział mi w lekko zatroskanym uśmiechu 
ksiądz Stanisław - bo wiem, że czeka mnie tu wiele 
pracy przy odbudowie zawalonego kościoła. Pie­
rwsze kroki zostały już uczynione i przy wszyst­
kich sprzyjających okolicznościach, Bożej Pomo­
cy, i modlitwie, chciałbym, aby Bożonarodzenio­
we Kolędy 1994 roku, rozbrzmiewały już w odbu­

CZYTAJCIE

DOROŚLI DO 
ZRYWANIA WIŚNI

TEL. 21-997 ŻNIN

Chirurg - Ortopeda
Aleksander 

Kmiećkowiak
przyjmuje:
Barcin - Ośrodek Zdrowia II p. 

wJrodjí godz. 1530 - 1630
Żnin - pi- Wolności 21 I p. 

w.çzwarfki godz. 1530 - 17°° 
Wizyty domowe tylko w przypa­

dkach nagłych i u obłożnie chorych.
Tel. domowy 21-988

dowanym kościele - powiedział na zakończenie mojej 
wizyty ksiądz proboszcz Stanisław Szkutnicki Na 
koniec naszej rozmowy życzyłem księdzu Stanisławo­
wi zdrowia, wielu łask Bożych, wytrwania w trudach 
oraz wielu lat pracy na tej parafii, już bez wędrówek.

A reporterską wizytę złożył
PAWEŁ DOMAGALSKI
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Dyrektor Zespołu Opieki Zdrowotnej w 
Żninie ogłasza konkurs na stanowisko pielęg­
niarki oddziałowej działu pomocy doraźnej i 
przyjęć.

Wymagane kwalifikacje: zgodnie z rozpo­
rządzeniem Ministra Zdrowia i Opieki Społecz­
nej z dnia 14 IV 1992 r. (Dz. U. 37 poz. 162).

Kandydaci proszeni są o złożenie dokumen­
tów określonych w rozporządzeniu Ministra 
Zdrowia i Opieki Społecznej z 5 III 1992 r. (Dz. 
U. nr 22 poz. 96) w terminie 30 dni od daty 
ukazania się ogłoszenia w sekretariacie Zespołu 
Opieki Zdrowotnej ul. Szpitalna 30 z dopiskiem 
na kopercie Konkurs na stanowisko pielęgniar­
ki oddziałowej działu pomocy doraźnej i przyjęć.

(
Zarząd Banku Spółdzielczego w Gąsa­

wie ogłasza nabór ofert na stanowisko
- dyrektora -

Banku Spółdzielczego w Gąsawie.
Kandydaci winni posiadać wykształ­

cenie wyższe preferowane ekonomiczne 
lub pochodne oraz staż pracy na stano­
wisku kierowniczym.

Oferty prosimy składać w Banku Spół­
dzielczym w Gąsawie do dnia 28 lipea 94 r.

Zarząd zastrzega odrzucenie ofert bez 
podania przyczyn.

Հ_________________________ J

PODZIĘKOWANIA
My, członkowie Eucharystycznego Ruchu Mło­

dych i przedstawiciele KSM-u przy parafii św. Doroty 
w Rogowie w dn. 4-13 ѴП ’94 r. przebywaliśmy na 
biwaku w gajówce Jeziora. Pragniemy podziękować 
wszystkim, którzy umożliwili nam ten wypoczynek.

Uczestnicy biwaku

Wszystkim, którzy dzielili z nami 
smutek i żal oraz 

uczestniczyli w mszy św. i 
ceremonii pogrzebowej 

ś. 5? p.

ZOFII MYSZKOWSKIEJ
rodzinie, sąsiadom i znajomym 

serdeczne podziękowania 
składa RODZINA

PRZETARG
Muzeum Ziemi Pałuckiej ogłasza przetarg 

ofertowy na budowę kotłowni gazowej oraz 
instalad centralnego ogrzewania w zabyt­
kowym budynku, tzw. magistratu na Placu 
Wolności w Żninie. Muzeum posiada do­
kumentację techniczną (projekt) oraz piec 
gazowy co. Szczegółowych informaji udziela 
sekretariat MZP-Sufragania, ul. 700-lecia24. 
Oferty z kosztorysem należy składać w sie­
dzibie Muzeum Ziemi Pałuckiej - Sufragania 
w Żninie do dnia 8 sierpnia 1994 r.

Wyboru oferty dokona Zarząd Miejski 
Żnina do dnia 15 sierpnia 1994 r.

Հ____________ __ ____________ 7
Г,

UWAGA: Lekarze prowadzący 
prywatne praktyki lekarskie 
Informujemy, że rozpoczęliśmy prace nad 

wydaniem Informatora Medycznego. Informa­
tor ten ma na celu przedstawienie działalności 
służby zdrowia (państwowej i prywatnej) na 
trenie Rejonu Administracyjnego Żnina (gm. 
Barcin, Gąsawa, Rogowo, Łabiszyn, Kcynia, 
Janowiec Wlkp., Szubin i Żnin), a zawarte w 
nim informacje ułatwić pacjentom korzystanie 
z porad lekarskich i działających na ich terenie 
poradni.

Informacje dotyczące państwowej służby 
zdrowia będą zamieszczane bezpłatnie, infor­
macje o prywatnych praktykach odpłatnie - w 
standardowych ramkach (6 cm x 6 cm). Koszt 
ramki 240.000 zl + VAT, platne przed odda­
niem do druku. Wydawnictwo to będzie dostę­
pne bezpłatnie w miejscach gdzie można spot­
kać potencjalnego pacjenta (poczekalnie, apte­
ki, itp.).

Jeśli życzą sobie Państwo aby informacja o 
prowadzonej przez Was praktyce została zamiesz­
czona w informatorze, prosimy o przysłanie treści 
ogłoszenia na adres: Wydawnictwo Wulkan, Pis­
mo Lokalne Pałuki, ul. Aliantów 16, 88-400 
Żnin (informacje tel. 20-928).

Zamieszczenie anonsu o działalności, prowa­
dzonej przez Państwo praktyce lekarskiej pozwoli 
zorientować się pacjentom i przybliżyć działal­
ność tych poradni. (tp)

■—•—d
SPROSTOWANIE
W 28 numerze Pałuk w artykule Doroty Raszki 

Burmistrz, komisje, odrzucony wniosek błędnie 
podano nazwisko jednego z radnych. Zamiast 
Marek Powalowski napisano Marek Pawłowski. 
Zainteresowane osoby przepraszamy. (mr)

TE dniu 19 lipea 1994 r. odbył się pogrzeb
Ś. 5? p.

dr. hab. JANA LEŚNEGO
samodzielnego pracownika naukowego Instytutu Słowianoznawstwa 

Polskiej Akademii Nauk w Poznaniu i profesora Uniwersytetu im. 
Adama Mickiewicza w Poznaniu, członka Rady Konsultacyjnej 
Znińskich Zeszytów Historycznych, autora licznych publikacji 

naukowych oraz artykułów poświeconych dziejom Pałuk, 
zasłużonego badacza dziejów Ziemi Pałuckiej.

Cześć Jego pamięci.
Wyrazy współczucia najbliższym składają 

redakcja Żnińskich Zeszytów Historycznych 
i Stowarzyszenie Żnińskie Zeszyty Historyczne

пщг...... KiN°.........
Kino Kałbtc^anin - Żnin

23 VII: Doskonały świat, USA, od 151., 1800 
24-25 VII: Wiek niewinności, USA, od 15 1., 1800 
28 VII: Raport Pelikana, USA, od 15 1., 1800

Kino CZtAzzzl - Kcynia
24-25 VII: Strzelając śmiechem, USA, od 15 1.,

^gToszeniă՜;
LOKALE

□ Sprzedam nowy dom w Bożejewiczkach, 2 km od 
Żnina przy trasie na Poznań. Żnin, tel. 205-31 lub 
Bydgoszcz po 16м tel. 27-03-79.
□ Sprzedam tanio działkę budowlaną uzbrojoną, 800 
m w Kowalewie k. Szubina. Żnin, tel. 22-793.
□ Poszukuję garażu przy ul. Żytniej. Żnin, tel. 20-056.
□ Młode małżeństwo poszukuje mieszkania. Żnin, tel. 22-252.
□ M-4, M-5 lub domek w Żninie kupię. Tel. 22-321, 
22-025 lub 21-798.
□ Sprzedam działkę w Gorzycach wraz z budynkiem 
mieszkalnym. Tel. 20-405 po godz. 16 м.
□ Sprzedam pawilon handlowy, 48 m՜, przenośny z 
lokalizacja, tel. Żnin 21-695.
MOTORYZACYJNE
□ Sprzedam fiata 125p, wtorek godz. 17м, Przedbor­
ski, Janowiec Wlkp. ul. Bielawska 7, tel. 582.
□ PZM-ot sprzeda przyczepę towarową produkcji 
niemieckiej, ładowność 3 t (krytą) cena 10 min. Żnin, 
tel. 20-620.
□ Sprzedam żuka w dobrym stanie, r. 1982, Franci­
szek Sójka, ul. Leśna 15, Żnin, tel. 20-172.
□ Sprzedam przyczepę campingową. Żnin, tel. 21-055.
□ Sprzedam fiata 126p, r. 1982,1 rejestracja 1983, tel.
24-520 po 16м lub 24-803 do 15м.
□ Sprzedam tawrię, r. 1991, przebieg 29 tys. po 
godz. 16м, Żnin, tel. 21-485.
□ Sprzedam Fiata 126p, r. 1987. Żnin, tel. 21-663.
INNE
□ Sprzedam telewizor kolorowy Neptun-505, Pal- 
Secam. Żnin, tel. 21-401 po godz. 15.
□ Sprzedam 5 domków letniskowych z wyposaże­
niem, łódź żaglową i ponton pływający. Konrad Szam- 
belan, tel. Wapno 334.
□ Sprzedam nowy sokownik - 350.000 zł. Żnin, ul. 
Kopernika 5/10.
□ Sprzedam okazyjnie windę budowlaną, hydrofor 
nowy czeski 100 litrów, rury ocynk 1,5 cal. Żnin, tel. 
20-472 w godz.
□ Przyjmę do pracy kelnera i kucharza lub kucharkę. 
Żnin, tel. 20-369.
□ Sprzedam tapczan, 2 fotele i książki do liceum (I-IV 
klasy), cena do uzgodnienia, Żnin tel. 21-509.
□ Sprzedam meblościankę jasnobrązową wys. 2,2 m, 
dł. 3,5 m, Żnin tel. 20-150.
□ Szukam pracowitą i uczciwą panią do prowadzenia 
domu od godz. 12м do 17м. Wszystkie soboty wolne! 
Dobre wynagrodzenie. Żnin, tel. 22-003 w godz. 9M 
do 17м, tel. dom. 22-993 po godz. 20м.
□ Poszukuję kierowcy z kat. C i E. Żnin, tel. 22-003 
w godz. 9M-17M lub 22-933 w godz. 18M-21M.
□ Prasę niskiego zgniotu - sprzedam. Kcynia ul. 
Witosa 33, tel. 841-528.
□ Przedsiębiorstwo Wielobranżowe Modexpol SC 
zatrudni szwaczki i prasowaczki. Żnin, Spółdzielnia 
Inwalidów, ul. Parkowa 1.
□ Sprzedam przyczepę samozbierającą, talerzówkę 
dużąi siewnik zbożowy, Marian Kaczmarek, Rogowo, 
ul. Polna 6.

Mieszkanie czynszowe odstąpię, pełne 
wygody, 100 m!, pl. Wolności 2,

Janowiec Wlkp.

ŻNIN - Do 23 VII pogotowie pracy (pracownik przycho­
dzi na wezwanie, teł. 20-276) pełni apteka Pałucka przy ul. 
Tysiąclecia. Od 24 VII do 28 VII pogotowie pracy (pracownik 
przychodzi na wezwanie, teł. 22-123) - apteka Salus.

SZUBIN - Przez cały lipiec dyżur nocny (pracownik na 
miejscu) pełni apteka Esculap przy ul. Bema.

DZIAŁKI

■ .֊-i

PAŁUKI 29/94 S. 17



FELIETONY, KOMENTARZE
Wiesław Zajączkowski - kierownik muzeum w Biskupinie, 
o Tajemnicy jeziora w Biskupinie

JEST PASKUDA W JEZIORZE CZY NIE?
W związku z sensacyjnymi doniesieniami 

redaktora Stanisława Czabańskiego, opub­
likowanymi niedawno w Gazecie Pomorskiej w 
artykule Tajemnice jeziora w Biskupinie, po­
prosiliśmy kierownika muzeum w Biskupinie 
mgr. Wiesława Zajączkowskiego o komen­
tarz. Oto co powiedział:

- Chciałbym zdementować szereg podanych 
w tym artykule wiadomości. Do chwili obecnej, 
kierownictwu oddziału w Biskupinie nie są 
znane nazwiska osób, które zaobserwowały 
niezwykłe zjawisko w Jeziorze biskupińskim. 
Barwny opis przedstawiony przez Stanisława 
Czabańskiego może być o wiele przesadzony. 
Mieszkańcy Biskupina, którzy żyją od wielu lat 
nad jeziorem, nigdy nie spotkali się z domnie­
manym potworem, natomiast niezwykłe zda­
rzenia zarejestrowane przy badaniu wód jezior­
nych przez zespól profesora Włodzimierza Nie­
wiarowskiego z Uniwersytetu Mikołaja Koper­
nika w Toruniu są faktem obiektywnym. Zjawi­
ska te szczególnie nasiliły się po spiętrzeniu 
wody w jeziorze biskupińskim, po zbudowaniu 
stopnia wodnego na Gąsawce w 1992 roku. 
Przedstawiony przez Stanisława Czabańskiego 
plan badań jeziora biskupińskiego należy z 
powodów finansowych zaliczyć do tak zwanych 
pobożnych życzeń. Oczywiście z wielu wzglę­
dów, badania echosondą dna jeziora w okolicy 
półwyspu, mogłyby przynieść sensacyjne od­
krycia niekoniecznie związane z odnalezieniem 
domniemanego potwora. W okolicy Biskupina

Toruniu, który będzie bardziej kompetentną 
osobą dla oceny zaobserwowanych zjawisk.

W jednym z najbliższych numerów Pałuk 
postaramy się podać informacje na temat spos­
trzeżeń docenta Sinkiewicza.

Informacji udzielonych przez kierownika 
muzeum Wiesława Zajączkowskiego wysłu­
chała

MARIA WARDA

CO Z BASZTOW(Ą)YM?
Często jestem w Żninie, to bowiem moje 

rodzinne miasto. W samym jego centrum na 
rogu Placu Wolności i 700-lecia stoi pokaźnych 
rozmiarów budynek (przed wojną Hotel Gór­
nych), w którym jak pamiętam zawsze mieścił 
się hotel-restauracja-kawiamia Basztowa. Przez 
kilkanaście lat obiektem dysponowało przedsię­
biorstwo Brda z Bydgoszczy, a ostatnio dzierża­
wcą był niejaki pan Cebula - w oczach żninian 
bankrut i dewastator budynku.

Obecnie od ośmiu miesięcy Basztowa stoi 
pusty i szpeci ładny Żnin. Malo tego - istniejące 
jeszcze napisy informacyjne wprowadzają w błąd 
spragnionych jedzenia i noclegów przyjeżdżają­
cych na Pałuki turystów. Na ironię wszystkiego 
istnieje jeszcze napis WEST'.

Nie trudno się domyśleć, że przedstawiony 
stan rzeczy nie przynosi chluby stolicy Pałuk. 
Gospodarzom miasta dobrej cenzurki wcale.

Turystyka dla Żnina i Pałuk to ta dziedzina 
gospodarcza, z której winno się czerpać zyski. 
Baza hotelowo-żywieniowa winna być przysło­
wiowym oczkiem w głowie, aby turystów przy­
ciągnąć i zatrzymać. Położony idealnie w cen­
trum miasta budynek Basztowa ma wszelkie 
predyspozycje, aby stać się swoistym centrum 
usługowym dla przybywających na Pałuki z kraju 
i zagranicy. Budynek Basztowa winien znaleźć 
się jak najszybciej bez względu na cenę (podobno 
0,5 mid. zł) w rękach miasta i przynosić pewne 
dochody, a nie robić wrażenia kuli u nogi. Bo jeśli 
nie znajdzie się prywatny nabywca, to wcześniej 
czy później taka operacja czeka miasto.

Ku otrzeźwieniu i przypomnieniu żnińskim 
czynnikom samorządowym te kilka zdań na 
nową kadencję skreślam.

PAŁUCZANIN
(nazwisko i adres znane redakcji)
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na pewno zatonęło wiele łodzi, a w czasie 
kolejnych powodzi w toni jeziora mogły znaleźć 
się prawdziwe skarby zmyte z terenu półwyspu 
biskupińskiego. Sądzę, że należałoby dla pod­
jęcia odpowiednich badań zawiązać rodzaj 
społecznego komitetu, który koordynowałby 
działania, a przede wszystkim zbierałby środki 
potrzebne na tak kosztowne badania. Muzeum 
jako jednostka budżetowa nie posiada takich 
środków.

W dniu 21 lipea (wtedy numer będzie już w 
druku), do Biskupina przyjedzie znany badacz 
wybrzeży Spitzbergenu docent Mieczysław Sin- 
kiewicz z Uniwersytetu Mikołaja Kopernika w

III FESTIWAL 
DOMOWYCH FILMÓW 
VIDEO W DAMASŁAWKU
Gminny Ośrodek Kultury w Damasławku 

jest organizatorem III Festiwalu Domowych 
Filmów Video, który odbędzie się 20 sierpnia 
o godz 14w w GOK-u w Damasławku.

W festiwalu mogą wziąć udział filmy 
zrealizowane amatorską techniką video. Obo­
wiązuje jedna kategoria uczestników - kasety 
video z filmami obrazującymi ciekawe, war­
tościowe, śmieszne sceny z życia rodzinnego, 
z życia określonego środowiska, zespołu 
ludzi, grona towarzyskiego, instytucji itp.

Zgłoszenia (karta uczestnika i kaseta z 
filmem) należy przesłać na adres:

Gminny Ośrodek Kultury, ul. Żnińska 9, 
62-110 Damasławek, do 
1994 roku.

Jurorzy typują spośród 
pozycji najlepsze filmy. W
cznej uczestnicy i publiczność wybierają naj­
lepszy ich zdaniem film honorując go Nagro­
dą Publiczności. Film wykonany amatorską 
techniką video nie powinien przekraczać 
czasu 15 minut.

Szczegółowych informacji można uzys­
kać pod numerem tel. 90 Damasławek.

ARTUR BROMBERGER

Juz niedługo 
na półkach 

księgarskich 
12 numer 
Żnińskich 
Zeszytów 

Historycznych

****** 2 archiwum i z pamięci ******

POSTĘP W EDUKACJI
Była to któraś tam z rad klasyfikacyjnych 

przed pewnym półroczem. Rok w tym wypadku 
absolutnie obojętny. Zaprezentowane oceny je­
dnej z klas jedenastych - wówczas była to klasa 
maturalna - były zdecydowanie poniżej przecięt­
nych.

Co gorsza uczący w tej klasie zgodnym 
chórem narzekali na poziom wiedzy, biadolili 
nad brakiem inteligencji, podkreślali wyjątkowe 
nieuctwo i lenistwo zespołu uczniowskiego kla­
sy jako całości.

Wysłuchiwał tych, wyłącznie negatywnych, 
opinii o klasie jako zespole i indywidualnie o jej 
przedstawicielach, prowadzący radę dyrektor 
II. Grainlewicz.

Gdy już natężenie utyskiwań osłabło potarł 
ręką czuprynę, strzeli! palcami i stwierdził:

- Gdy przyjmowaliśmy ich do szkoły to 
właściwie wszyscy mieli świadectwa znakomite, 
egzamin - jak pamiętam - też dobrze zdali. W 
klasie ósmej i dziewiątej też nie było tak źle, jak 
obecnie państwo przedstawiacie.

- No i co z tego? - bąknął wychowawca klasy.
- A to, że jak z tego wynika, przyjęliśmy 

dobrych uczniów, którzy w ciągu kilku lat 
doszczętnie zgłupieli. Czyżby to był skutek 
obcowania z nami przez te lata?

JANUSZ KSIĘSKI


